
Na genewskiej konferencji rozbrojeniowej

USA proponują konwencję 
w sprawie broni chemicznej

WCZORAJ na posiedzeniu genewskiej konferencji rozbro­
jeniowej przemówienie wygłosił wiceprezydent Stanów Zjedno­
czonych George Bush. Przedłożył on zarazem pod obrady od 
dawna zapowiadany amerykański projekt konwencji w spra­
wie zakazu produkcji, magazynowania i użycia broni chemi­
cznej. Wielostronne rozmowy w sprawie takiej konwencji toczą 
się od lat.
BUSH zaapelował w swym wznowienia tych rokowań bez 

przemówieniu w genewskim Pa powrotu do status ^ąuo sprzed 
łacu Narodow do ZSRR o „jak rozpoczęcia instalacji amerykan 
najrychlejszy powrót do roko- skich „eurorakiet” stwierdzając, 
wan z USA w sprawie ograni- że podjęcie rokowań w obecnej 
czema zbrojeń jądrowych. Jed- sytuacji mogłoby zostać uznane 
nakze delegat ZSRR Wiktor za sposób odwracania uwagi od 
Izraehan odrzucił możliwość działań zmierzających do pod-

Projekt jirografnu 
wyborczego PRON 

w woj. szczecińskim
WCZORAJ na wspólnym po­

siedzeniu Egzekutywy KW  
PZPR, Prezydium WK ZSL o- 
raz WK SD w Szczecinie prze­
dyskutowano stanowiska do pro 
jektu programu wyborczego Pa 
triotycznego Ruchu Odrodzenia

■ważenia równowagi militarnej 
między Stanami Zjednoczonymi 
i Związkiem Radzieckim. Dele­
gat ZSRR zapowiedział zarazem, 
że amerykański projekt konwen 
cji w sprawie zakazu broni „C” 
zostanie przez ZSRR starannie 
zbadany, tak samo jak wszelkie 
inne propozycje przedkładane 
przez uczestników konferencji 
rozbrojeniowej.

Pogoda na święta
PO KILKUDNIOWYM ochłodze­niu ly czuego rtucnu uarodzenia niu <dziś w Szczecinie był przy- 

Narodowego w województwie I £ i£ lek!> n*. świ<*ta powinna być  
szczecińskim. g f ?

je  w  o k re s ie  od 20 do 24 bm . s to p -
szczecińskim. Uczestniczyli 

(Dokończenie na str. 2)

Szczeciński Tydzień Teatralny 

—  zakończony

Nagroda publiczności
dla łódzkiego Teatru 77

WCZORAJ o godz. 23 w klubie 
„Trans", ogłoszeniem wyników 
głosowania publiczności, oceny 
jury, zakończył się XIX Ogólno­
polski Przegląd Zawodowych Tea­
trów Małych Form. Spośród czter­
nastu przedstawień, przywiezio­
nych przez teatry i samodzielne 
zespoły artystyczne z całego kra­
ju, widzowie za najlepsze uznali 

(Dokończenie na str. 2)

Informacja dia turystów

Indywidualnie
do Czechosłowacji?
W NAJBLIŻSZYM czasie za­

padną prawdopodobnie de­
cyzje o zwiększeniu moż­
liwości wyjazdów turystycz­
nych do kraju najbliższego po­
łudniowego sąsiada — Czecho­
słowacji. Będą to wyjazdy, za po­
średnictwem biur podróży, tak 
zwane indywidualne — świad- 
czeniowe, uwzględniające prze­
de wszystkim campingi jako 
tanią bazę noclegową.

Opłaty za noclegi (być może 
także za wyżywienie) będzie 
można opłacić w kraju w zło­
tówkach. Niewykluczone, że w 
Polsce będzie można również 
kupić talony benzynowe. Do­
kładnych informacji udzielać 
będą biura podróży po 1 maja. 
W ub. roku do CSRS wyjecha­
ło z Polski ok. 150 tyś. osób, a 
przyjechało z CSRS — 368 tys.

.. « ... w  a j uu om . stop­
n io w y  w z ro s t te m p e ra tu ry . P oczą t­
k o w o  20—21 bm . spodziew ane je s t 
x ^ ° z, ? e m a łe  i  u m ia rk o w a n e  
W  d n ia c h  22—24 b m . spodziew ane 
je s t zach m u rze n ie  u m ia rk o w a n e , o - 
k re s a m i duże  z p rz e lo tn y m i o p ada ­
m i i  m o ż liw o śc ią  lo k a ln y c h  bu rz . 
T e m p e ra tu ry  m a ksym a ln e  będą od 
is  do 22 s t.. a m in im a ln e  od  4 do 
10 st.

s z
une

Nr 80 (11 963)
CZWARTEK. 19 KW IETNIA 1984 ROKU 

Rok założenia 1945 Nakład: 400 000 ega. Cena 5 zl

Można kupić także taniej

Kłopoty z nadmiarom?
WARSZAWA PAP. Akcja przeceny obejmuje coraz szer- często trzykrotnie wyższa od 

szy zasięg. Jej przedmiotem są przede wszystkim wyroby prze- ceny mydeł krajowych Zanas 
myslu lekkiego, zwłaszcza zimowa odzież i obuwie. W domach tych p *c iu g a tu n k ™ w y n o s ić  
£ £ ? roWyc? w każdym stoisku napotkać można wy- „Społem” 2 200 ton i przy obec­
n i  WiCSZKkl 1 P0łki4 Z »przecena 40 proc.”. Na nym tempie sprzedaży wystar-
niektore wyroby po prostu obniża się ceny, na inne stosuje czyłby na rok.i  • . . . .  , * _  ---------- -- — i  J i  **•* m u c  o t ira u jc
okresową bonifikatę. Oprócz domów towarowych przecenę za­
stosowały również w swych placówkach przedsiębiorstwa pań 
stwowego handlu wewnętrznego.
ORGANIZACJE handlowe sta Również względy społeczne obie strony' 

ją coraz częściej przed dylema- przemawiałyby za szybką obniż 
tern: czy ponosić koszty przece- ką cen. Potrzebne są jednak na 
ny czy utrzymywać zapasy, an- to środki, których, jak dotąd 
gazując własne środki obroto- handel zgromadził zbyt mało na’ 
we, bądź kredyt bankowy. Od- funduszu ryzyka i ’ przecen, 
setki od tego ostatniego wyno- Stąd też często pojawia się po- 
szą 6 proc. i coraz trudniej go stulat, aby z budżetu centralne- 
uzyskać na finansowanie towa- go dofinansować koszty związa- 

-  zbyt wolnej — zdaniem ne z przecenami.

Powoli nadchodzą czasy, „ 
których prawa rynku, jeżeli 
chodzi o ceny, zaczną działać w

banku — rotacji.

78-letnia staruszka ofiarą 

zbrodniarza-sublokałora

Morderstwo
przy ul. Nehringa
2 BM. około godz 12 miesz­

kaniec Szczecina Zygmunt D. 
zgłosił się w Komisariacie IV  
RUSW informując o zaginięciu 
ciotki, 78-letniej Stanisławy H., 
mieszkanki ul. Nehringa. Zgło-

(Dokończenie na str.

h i  jutro świąteczne wydanie „Kuriera“

Ale num er!
Będą oczywiście TR A D Y C JE  W IE LK A N O C N E  

czy li palmy, zajączki i jajeczka, ale także T Y LK O  
U N A S  fragment książki JANE FONDY o aerobiku: 
Ponadto sensacyjna rozpraw ka pod w ym ow nym  ty- 
tu lem  „W  SZPONACH SEKSU” , da ie j „Światowe 
życie Warszawy” (po lityka  i p o lity c y  od ku lis ), wy- 
wiady z Jerzym Binczyckim i  grupą „Vox” oraz nie­
zw yk ły  —  patrz poniżej —  K O M IK S  RETRO (z „K u - 
rie ra ”  1949).

Towar w pierwszorzędnym gatunku — bez podwyżki ceny!

W śród tz w . to w a ró w  n ie c h o d li-  
w y c h , znaczną część pod wzgLędem 
w a rto ś c i s ta n o w ią  dżem y i p rze ­
tw o ry  o w ocow e . Ic h  przecena b y ­
ła b y  n iezbędna, a le  je s t zarazem  
ko sz tow na , zwłaszcza że d la  po­
w a ż n e j części tego  ty p u  to w a ró w  
k o ń c z y  się n ie b a w e m  o k re s  gw a­
ra n c j i .  H a n d lo w c y  ze „S p o łe m ”  
s k ło n n i b y l ib y  szybko  p o d ją ć  w  
te j s p ra w ie  d e cyz ję . C hodzi je d n a k  
o  to , że p rze m ys ł o w o c o w o -w a rz y ­
w n y  n ie  zam ie rza  o b n iża ć  cen na 
p ro d u k ty  z tego ro czn ych  z b io ró w , 
a co w ię ce j, ic h  poziom  z n a jd u je  
uzasadn ien ie  w  kosztach . G d yb y  
w ię c  o b n iżyć  ceny  i  pozbyć się za­
pasów  o s ła b iło b y  to  po zyc ję  p rze ­
ta rg o w ą  h a n d lu  w obec p ro d u ce n ­
tó w  p rz y  tego ro czn ych  um ow ach . 
H a n d e l s ta n ą łb y  przed  k o n ie czn o ­
ścią za ku p u  n o w y c h  p ro d u k tó w  po 
n a d a l z b y t w y s o k ic h  — w  stosun ­
k u  do p o p y tu  — cenach.

HUŚTAWKĘ cenową z pro­
duktami przemysłu owocowo- 
-warzywnego warto jednak za- 
trzymać. Przemysł powinien 
zdać sobie sprawę z istnienia 
na jego artykuły rynku konsu­
menta.

Kolejni kandydaci do przece­
ny noszą dźwięczne imiona: 
tessa, isla, nikła, freya i nadi. 
Chodzi o mydła z importu, któ 
rych cena kształtuje się w 
granicach 50—60 zł. Jest więc

Uroczysty koncert 
w 39 rocznicę 

układu P R L -Z S R R
Z  O K A Z J I 39 ro c z n ie y  pod­

p isan ia  U k ła d u  o P rz y ja ź n i, 
W spó łp racy  i  P om ocy W zajem  
n e j m ię d zy  P o lską  i  Z w ią z ­
k ie m  R a d z ie ck im , w  T ea trze  
P o ls k im  w  W arszaw ie  o d b y t 
się w c z o ra j u ro c z y s ty  k o n c e rt, 
z o rg a n izo w a n y  przez Zarząd  
G łó w n y  i  Za rząd  S to łeczny  
TP P R . Na k o n c e r t p rz y b y li 
p rze d s ta w ic ie le  za łóg z n a j­
w ię kszych  w a rsza w sk ich  fa ­
b ry k ,  w e te ra n i ru c h u  ro b o tn i­
czego, m łodz ież , ko m b a ta n c i 
I I  w o jn y  ś w ia to w e j, a k ty w iś c i 
TP P R .

P rze m ó w ie n ia  w y g ło s il i:  cz lo  
n e k  B iu ra  P o lityczn e g o , sekre ­
ta rz  K C  PZPR K a z im ie rz  B a r-  
c ik o w s k i i  am basador ZSRR 
A le k s a n d e r A k s jo n o w .

Dlaczego w Rio 
zgasło światło?

H A W A N A  P A P . W czo ra j w ieczo ­
rem , w  trze ch  n a jw ię k s z y c h  m ia ­
s tach  B ra z y li i,  R io  de Ja n e iro . Sao 
P au lo  i  B e lo  H o r iz o n te  na s tą p iła  
k ilk u g o d z in n a  p rze rw a  w  dosta­
w ach  e n e rg ii e le k try c z n e j. P rz y c z y ­
na a w a r ii n ie  je s t znana.

W ybory Miss Polonia 84

Wspaniała oprawa 
dla najpiękniejszej

TEGOROCZNE finały (4 i 5 maja) 
konkursu M<ss Polonia odbędą się 
we wspaniałej, iście królewskiej 
oprawie. Swój przyjazd do War­
szawy zapowiedziały Miss Świata 
Sarah Jane Hutt z Wielkiej Bryta­
nii w towarzystwie organizatorki 
Miss World Julii Morley. Ma także 
przyjechać Miss Europy.

Przygotowania do galowych 
imprez sq już na ukończeniu. 
Wiadomo już, że wraz z finalist­
kami konkursu wystąpią w Sali 
Kongresowej: Krystyna Prońko,
Jacek* Skubikowski, Rudi Schubert 
i Wały Jagiellońskie oraz Alex

(Dokończenie na str. 2)
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W przyszłym roku -  seryjna produkcja

Polski komputer osobisty
WARSZAWA PAP. Pierwszy publiczny pokaz nowego, poi- także komputery o bardzo du- 

skiei konstrukcji tzw. profesjonalnego komputera osobistego zej mocy obliczeniowej. 
Com-pan” odbył się 18 bm. w Warszawie podczas zebrania Uczestniczący w zebraniu dy- 

plenarnego Wydziału IV  Nauk Technicznych PAN. To wyso- rektor techniczny Mery-Elza 
kiej klasy urządzenie opracowane zostało przez zespół specjali- Jerzy Biernat poinformował, ze 
stów Zakładu Systemów Automatyki Kompleksowej PAN w jeszcze w tym roku zakłady 
Gliwicach. , Com-pan” jest komputerem przeznaczonym do zamierzają wyprodukować serię 
wspomagania prac inżynierskich w przemyśle, do zarządzania próbną komputerów, a w na- 
i kierowania, może być wykorzystany w diagnostyce medycz- stępnym —■ wytwarzać je se- 
nei i w automatyzacji badań naukowych. Do uruchomienia ryjme.
produkcji nowego komputera przygotowują się zakłady urzą- Nowoczesny sprzęt kompute-
dzeń komputerowych „Mera-Elzab” w Zabrzu. rowy, taki jak „Com-pan , bęcizen Kompuicruwjt „ . . .  dzie coraz bardziej nieodzowny
" " """"" „COM-PAN” przedstawiony w krajowym przemyśle. Z jego

_  ,  •  został w działaniu, połączony pomocą można na przykład
Odznaczenia 
dla radnych
W C ZO R A J w  s ie d z ib ie  W RN 

w  S zczecin ie  o d b y ła  się u ro ­
czystość d e k o ra c ji zas łużonych  
d la  w o je w ó d z tw a  dz ia łaczy  
spo łecznych  i  ra d n y c h  m in io ­
n e j k a d e n c ji ra d  n a ro d o w ych  
s to p n ia  podstaw ow ego.

K rz y ż e m  K o m a n d o rs k im  O r­
d e ru  O d ro dzen ia  P o ls k i odzna ­
czony zosta ł F ranc iszek  W ar* 
s iń s k i, a K rz y ż e m  K a w a le r­
s k im : Janusz B ru d n ic k i,  Jan  
H o ffm a n n , H e n ry k  J a k u b o w ­
s k i, A d a m  K is io , S ta n is ła w  
P ie ta , W ła d ys ła w  Z a ją c z k ó w - 

'  sk i, Ja n  Z ió łk o .
Z ło ty  K rz y ż  Z a s łu g i o trz y ­

m a li:  M a ria n  B ia ło ń , N in a  B u - 
d z y k , R om an B u n lo , B o le s ła w  
C ic h a c k i, Z b ig n ie w  C zuto , Re­
m ig iu sz  K u b ic k i,  Józe f L e ś n it -  
w icz , Z d z is ła w  M a zu r, S ta n i­
s ław  N iz io , A n to n i O s tro w sk i, 
Janusz P łodz iszew sk i, M a re k  
Szu lc . S re b rn y  K rz y ż  Z as ług i 
w rę czo n o : K a ro lo w i O s o w s k ie ­
m u , Ig n a ce m u  M a ć k o w ia k o w i, 
A l i c j i  M is ie c k ie j i  A le k s a n ­
d ro w i Za łodze . N a to m ia s t B rą ­
z o w ym  K rz y ż e m  Z a s łu g i u de ­
k o ro w a n o : Z o fie  J e n d rze jcza k , 
E w ę K lim e k  i  Z o fię  T w a rd o w ­
ską,

został m. in. pomocą nor-...............  — * . lor~ skrócić czas projektowania wy
malnej linii telefonicznej z du- rofc,ów (jak chociażby podzespo 
żym komputerem znajdującym }ów dla elektroniki), z kilku

Świadkowie przeszłości Ziemi

Tajemnicze stromatollty
w  a r 07  a WA PAP Prowadzo leogeografil, te k to n ik i,  ge o lo g ii 
W A K o M W A  V  i "  ,  z łóż . U ła tw ia ją  ro zpoznaw an ie  i  da 

ne W  ostatnich latach W  m - t rw a n ie ,  a ta kże  w z a je m n e  p o w ią - 
stytucie Geologicznym badania za n ie  poszczególnych fo rm a c ji geo- 
stromatolitów wzbogaciły znacz y^ zy~ ^ u k iw m lu  “ Sruw!
nie wiedzę o przeszłości Ziemi. có w  m in e ra ln y c h .
Tajemnicze struktury — stro- t . .

ę łn ż k n w a te  l u b  D z ię k i s tro m a to lito m  m ożna u zy - m a t o l l t y ,  c z y l i  s to ż k o w a te  iU D  ska £ w ie le  in fo rm a c ji  o d a w n y c h
p ła s k ie  u t w o r y  w a p ie n n e ,  p o -  m orzaCh  -  o za rys ie  l i n i i  b rzego - 
w s ta łe  p r z e d  m i l io n a m i  l a t  w ych , k ie ru n k a c h  p rą d ó w  W ie lko - 
r l7ip k i  s k u n is k o m  p r y m i t y w -  śc iach  p rz y p ły w ó w , g łę b o ko śc ia ch , 
d z ię k i  s K U p lS K o m  p r y  J  M ożna ta kże  uzyskać  dane do tyczą - 
n y c h  g lo n ó w ,  d o s ta r c z a ją  w ie lu  ce wczeSn e j e w o lu c ji a tm o s fe ry  
in f o r m a c j i  o  w y g lą d z ie  Z ie m i  z ie m s k ie j, m . in .  za w a rto śc i t le n u , 
w  o d le g ły c h  e p o k a c h  g e o lo g ic z -  Szc
nych. l i t ó w  d a w ne  r y tm y  a s tro n o m iczn e

Z ie m i. Z  p rz y ro s tu  poszczegó lnych  
Z  B A D A N  s tro m a to litó w  m ożna w a rs tw  uzysk u ją  ucze n i in fo rm a c je  

uzyskać  . in fo rm a c je  o  ro z k ła d z ie  do tyczące  d łu g o śc i m ies iąca  czy  lic z  
lą d ó w  i  m ó rz  w  przesz łośc i o ra z  o b y  d n i w  ro k u  w e wcze

się w Gliwicach. Zademonstro 
wano również projektowanie za 
pomocą komputera, a następnie 
badanie medyczne przy jego u- 
życiu.

Opracowanie w Polsce tego 
rodzaju komputera jest o tyle 
istotne, że tworzy możliwość 
szerszego wykorzystania w róż­
nych dziedzinach gospodarki 
nowoczesnych narzędzi wspama 
gających pracę ludzką. Stoso­
wanie mikrokomputerów, nazy­
wanych potocznie komputerami 
osobistymi, jest w świecie jed 
nym z zasadniczych kierunków 
rozwoju informatyki, niezależ­
nie od tego, że rozwijane są

............................. _ kilku
miesięcy... do kilku godzin czy 
nawet minut.

—  „  1 , , . _ UUt y CŁą uc  u i u Su o w  —“ 1—  — •> —
lą d ó w  i  m ó rz  w  przesz łośc i o ra z  o b y  d n i w  ro k u  w e w czesnych  
e w o lu c ji k l im a tu .  T e  ta je m n ic z e  k re sa ch  e w o lu c ji naszej p la n e ty , 
s t r u k tu r y  są p rz y d a tn e  w  bad a - R uch  w iro w y  Z ie m i u le g ł s to p n io - 
n ia ch  z za kresu  se d ym e n to lo g ii. w y m  zm ianom . P rzed  m ilia rd e m  la t  

nip OsadÓW den— —„ 1- „ :  ¿1 rr\ c- \r i n lr H tli.C zyli iw u iz e m a  .. ------
n ych , p a le o n to lo g ii, s tr a ty g ra f i i ,  pa

grody przyznano Teatrowi Lalki i 
Aktora im. A. Smolki w Opolu za 
sztukę pt. „Sławolej i inni”  oraz 
Teatrowi Współczesnemu ze 
Szczecina za „Miłość don Perlim- 
plina do Belissy w jego ogrodzie".

Zgodnie ze zwyczajem, własną 
ncgrodą publiczność stoczniowa

Miss Polonia 84
(Dokończenie ze str. 1)

Band. Nad całością koncertów fi­
nałowych czuwać będą Wojciech 
Mann i Krzysztof Materna.

Kończą także przygotowania 
przedsiębiorstwa uczestniczące w 
wyborze tegorocznej Miss Polo­
nia. Firma „Euro-Astar”  przygoto­
wała już zestaw kostiumów, w 
których wystąpią dziewczęta. Przed 
stawiciele hotelu „Forum” , w któ­
rym finalistki spędzą ostatnią noc 
przed wyborem najpiękniejszej, za 
pewni li, że do ich dyspozycji zo­
stanie oddane całe piętro hotelu, 
feędzie obowiązywał specjalny sy­
stem zabezpieczeń. Nad spokojem 
dziewcząt będzie czuwała doboro­
wa ekipa pracowników „Forum” .

Alkohol znów
przyczyną tragedii
J E D N A  z pasażerek pon ios ła  

śm ie rć , a k ie ro w c a  o d n ió s ł c iężk ie»  
ra n y  w  w y p a d k u  d ro g o w ym , k tó ry  
w y d a rz y ł się 14 bm . o gcdz 8.40 
na  u l.  R y m a rs k ie j.  S am ochód — 
p a trz  zd ję c ie  — zos ta ł doszczę tn ie  
zd e m o lo w a n y .

J a k  doszło  do w y p a d ku ?  Na t ra ­
sie G r y f in o —P o d ju c h y  „A u to s a n  
na leżący  d o  T e a tru  D ra m a tyczn e g o  
w  P ło c k u  ro z w in ą ł n a d m ie rn ą  
p rę dkość  (m im o  u s ta w io n y c h  na 
k rę te j dość d rodze  zn a kó w  o g ra n i­
czen ia ). P o n a d to  le k k o m y ś ln y  k ie ­
ro w c a  ro zp o czą ł w y p r z e d z a ­
n i e  innego  au to b u su , na zakrę ­
c ie . W re z u lta c ie  ta k ie j k a w a le ­
r y js k ie j  jatzdy p o jazd  u d e rz y ł w  
d rz e w o  rosnące na le w y m  poboczu 
d ro g i.

Jeszcze je d e n  to  w y p a d e k  ś w ia d ­
czący o  a b s o lu tn y m  b ra k u  w y ­
o b ra ź n i i  o d p o w ie d z ia ln o śc i u k ie ­
ro w c y  zaw odow ego. D odać m ożna 
d o  tego  b o w ie m  jeszcze je d e n  fa k t  
— ja k  w y k a z a ło  do tychczasow e 
ś le d z tw o , p ro w a d zą cy  b y ł w  s tan ie  
n ie trz e ź w y m ...

M il ic ja  d ro g o w a  p ro s i za naszym  
p o ś re d n ic tw e m  o  zg łoszenie się 
ś w ia d k ó w  ow ego  w y d a rz e n ia . F u n k  
c jo n a riu sze  czeka ją  na w sze lk ie  in ­
fo rm a c je  na te n  te m a t p o i  n r  te ­
le fo n u  30-73-45, 30-72-45 lu b  osobi­
ście — w  p o k . 6 lu b  7 RUSvV.

Hagrcda publiczności
dla łódzkiego Teatru 11

(Dokończenie ze str. 1)
widowisko według scenariusza i nuyiwn hu«..« ..««  ------
w reżyserii Andrzeja Strzeleckie- wyróżniła przedstawienie „Clowni 
qo zatytułowane: „Clowni", a wy Teatru 77 z Łodzi. Wyboru tego 
konane przez łódzki Teatr 77. dokonano w Domu Kultury „ko- 
Ono więc otrzymało Grand Prix rab” gdzie na przemian z „Tran- 
Szczecińskiego Tygodnia Teatral- sem" prezentowano konkursowe 
nogo — nagrodę prezydenta mia- występy.
sta Szczecina. Zakończył się przegląd, mający

Ustalenia jury ogłosił przewód- oiękną kartę w życiu teatralnym 
niczęcy tego gremium, dyrektor kraju. Nie był on w tym roku re- 
Teatru Polskiego w Szczecinie welacyjny ani składający się na 
Andrzej May. Nagrodę ministra jednorodny w jakimś sensie obraz 
kultury i sztuki otrzymał spektakl teatrów małych form. Omówieniu 
Teatru Lalek Rabcio z Rabki pt. Szczecińskiego Tygodnia Teatral- 
Co wom powim to wom po- neÿo pośw ęcimy osobny artykuł 
v:nV' n dwie równorzędne II na- w najbliższym czasie. (JO

vv y 1 i  1 ¿ lu io iu / iw . -  — . .. . .  - - ■ 
ro k  z ie m sk i l ic z y ł o k . 420 d n i.

- Ze s tro m a to lita m i w iąże  się ta k ­
że  w ys tę p o w a n ie  w ie lu  z łóż s u ro w ­
ców  m in e ra ln y c h  ja k  n p . m iedz i, 
k o b a ltu , c y rfk u . o ło w iu , fo s fo ry tó w  
o ra z  nag rom adzeń  w ę g lo w o d o ró w .

P rojekt programu 
wyborczego PION  

w woj. szczecinsliim
(Dokończenie ze str. 1)

posiedzeniu również: przewod­
niczący RW PRON — prof. 
Waldemar Grzywacz oraz woje 
woda szczeciński — Stanisław 
Malec.

Punktem wyjścia do ożywio­
nej dyskusji nad programem 
wyborczym PRON, którego syg 
natariuszami są partia i stron­
nictwa polityczne, były materia 
ły przygotowane przez specjali­
stów Urzędu Wojewódzkiego.

W wystąpieniach akcentowa­
no, że program wyborczy 
PRON musi zyskać społeczne 
poparcie i wyzwalać społeczne 
inicjatywy. Aby tak się stało 
zawarte w nim muszą być kwe 
stie najważniejsze dla społeczeń 
stwa. Uwzględniając dyskusję 
na wczorajszym wspólnym po­
siedzeniu postanowiono, iż tę 
część materiałów dla programu 
wyborczego PRON, które odno­
sić się będą d~) kwestii społecz­
no-gospodarczych przygotuje U- 
rząd Wojewódzki.

N A  w czo ra jszym  pos iedzen iu  E g­
z e k u ty w y  K W  PZPR  p o d ję to  d e cy ­
z ję  o z w o ła n iu  pos iedzen ia  p le n a r­
nego K W  w  d n iu  25 bm . O m ó w io ­
ne na  n im  zostaną s p ra w y  o rg a n i­
zacy jne .

(Dokończenie ze str. 1)

szenie przyjęto. Pięć godzin póź 
niej Zygmunt D. ponownie zja­
wił się w komisariacie. Był 
blady, wzburzony. „Odnalazłem 
zwłoki ciotki — krzyknął od 
progu — leży w piwnicy, zwią 
zana!”

Wkrótce potem przed domek 
staruszki zajechało kilka radio­
wozów z ekipą dochodzeniowo- 
śledczą, prokuratorem, medy­
kiem sądowym. Zwłoki Stani­
sławy H. leżały za stertą 
węgla. Ręce związane były po­
wrozem, a głowa wsunięta do 
studzienki kanalizacyjnej. Sek­
cja wykazała, iż śmierć nastą­
piła przed 15—16 dniami, a spo­
wodowana została ciosami no­
ża w gardło i udo Złamane w 
kilku miejscach kości czaszki 
świadczyły iż zbrodniarz bił o- 
fiorę ciężkim, metalowym na-, 
rzędziem. Mieszkanie nie nosi­
ło śladów włamania i plądro­
wania, niemniej jednak zginęły 
przechowywane w... piecu zło­
te pierścionki i bransoletki o- 
raz pieniądze

Stanisława H. zamieszkiwała 
samotnie domek jednorodzinny. 
3-pokojowe mieszkanie na par­
terze zajmowała właścicielka; 
na piętrze bvł niewielki po­
koik z kuchnią — to pomiesz­

czenie Stanisława H. od lat wy 
najmowała sublokatorom. Aktu 
alnie mieszkało tu małżeństwo 
D. z 6-le*tnią córką.

W  C H W IL I p rz y b y c ia  m i l ic j i  
m ęża s u b lo k a to rk i,  24-le tn iego W o j 
c iecha  D ., n ie  b y ło  w  d o m u . Z a ­
ła tw ia ł  w ła śn ie  ku p n o  sza fy , k tó rą  
w  to w a rz y s tw ie  szwagra m ia ł p rz y  
w ie źć  z P o lic . Is to tn ie , godz inę  póź­
n ie j pod dom  z a je ch a ł sam ochód 
d o s ta w czy  „ Z u k ” , z k tó re g o  w y ­
s ie d li b ra t  p a n i D . i  k ie ro w c a . Ten 
o s ta tn i z a p y ta n y  o W o jc ie ch a  D.

TYMCZASEM z milicyjnych 
ustaleń wynikało, iż Wojciech 
D., który dotychczas cierpiał 
raczej na niedostatek gotówki, 
od czasu zaginięcia staruszki 
do dnia kiedy ulotnił sią z 
„Żuka” radykalnie zmienił tryb- 
życia. Rozbijał się taksówkami, 
bywał regularnie w nocnych 
lokalach, żonie sprawił koszto­
wną garderobę i huczne imie­
niny.

k o w o  w  cze rw cu  81, p o zna ł m łodą  
k o b ie tę  w yc h o w u ją c ą  sa m otn ie  có r 
kę. W k ró tc e  o d b y ł się ic h  ś lub .

P o czą tkow o  m ie s z k a li ką te m  u ro  
d ż in y , a w s ty c z n iu  b r. p rz y ję ła  
ic h  na p o k ó j s u b lo k a to rs k i (za 4 
tys . z ł m ies ięczn ie ) S ta n is ła w a  H . 
Z ra zu  s to su n k i u k ła d a ły  się d o ­
b rz e ; starsza pan i b y w a ła  na p ię ­
te rk u  częs tym  gościem , a nab ra ­
w szy za u fa n ia  do  su b lo k a to ra  uo- 
kaza la  m u n a w e t s k ry tk ę  na b iż u ­
te r ię . bez w a han ia  też pożyczy ła  
9 tys . z ł. I  w łaśn ie  la  pożyczka 
sta ła  s:e zaczą tk iem  tra g e d ii.

16 m arca  W o jc ie ch  D. n ie  po-

Morderstwo m  ul. S e łr in p
o św ia d czy ł, l i  nabyw ca sza fy  p rz y  
w jeżc łz ie  w  u l.  N e h rin g a  n iespo ­
d z ie w a n ie  w y s ia d ł.

T ym czasem  ju ż  w  p ie rw szych  go 
d ż in a c h  ś ledz tw a  p o sz la k i coraz 
b a rd z ie j zagęszczały się w o k ó ł W o j 
c ie ch a  D . P o d e jrze n ia  z a m ie n iły  
się w  pew ność k ie d y  w  s k ry tc e  
pod  pod łogą  su b lo ka to rsk ie g o  poko ­
ik u  m il ic ja  o d na laz ła  cześć na le ­
żące j do  w ła ś c ic ie lk i d o m u  b iż u ­
te r i i .  W o jc ie c h  D . z n ik n ą ł;  poszu­
k iw a n ia  — p ó k i co  — n ie  d a w a ły  
re z u lta tó w .

P o u s u n ię c iu  z w ło k , k lu c z e  od 
m ie szka n ia  z m a r łe j p rzekazano  
s io s trze ń co w i. 6 k w ie tn ia  Z y g m u n t 
D . zn o w u  z ja w i ł  się w  k o m is a r ia ­
c ie  o św ia d cza ją c , iż  w  czasie je ­
go n ieobecnośc i do  m ieszkan ia  
k to ś  się w ła m a ł i  d o k ła d n ie  je  
sp lą d ro w a ł. T y m  razem  zg inę ła  
ga rd e ro b a . S-lady p ro w a d z iły  z p iw  
n ic y ,  a d r z w i w y ła m a n o  s ie k ie rą .

Z B R O D N IA  doko n a n a  na sędzi­
w e j ko b ie c ie  w z b u rz y ła  sąs iadów  i  
z n a jo m y c h  Z a d e k la ro w a li pom oc w  
u ja w n ie n iu  sp ra w cy . D w a d n i po 
w ła m a n iu . 8 k w ie tn ia ,  je d e n  z są­
s ia d ó w  z a u w a ż y ł k ręcącego się po 
te re n ie  p o b lis k ic h  o g ró d k ó w  d z ia ł­
k o w y c h  W o jc ie ch a  D . N ie  płosząc 
p taszka — z a a la rm o w a ł m il ic ję .  W 
w y n ik u  p e n e tra c ji te re n u , W o jc ie ­
cha D . z a trz y m a n o . O p o ru  n ie  s ta ­
w ia ł  i  ju ż  na p ie rw szym  p rze s łu ­
c h a n iu  w  p ro k u ra tu rz e  p rz y z n a ł się 
do za b ó js tw a  S ta n is ła w y  H. Z n a ­
le z iono  p rz y  n im  l is t  p ożegna lny  
do  żony, w  k tó ry m  pisze, iż  po­
z b a w ił s ta ruszkę  życ ia  l  n os i się 
z za m ia re m  sam obó js tw a .

Co zeznaje p o d e jrza n y?
W o jc ie c h  D . n ie  po ra z  p ie rw szy  

w szed ł ju ż  w  k o n f l ik t  z p ra w e m . 
W  la ta c h  78 j 80 o trz y m a ł w y ro ­
k i  za k ra d z ie że . Z w o ln io n y  w a iu n

szedł do p ra cy . K ie d y  żona b y ła  
ju ż  w  s w o im  zak ładz ie , a c ó rk a  — 
w  p rze d szko lu , zszedł na d ó ł a b y  
— Jak tw ie rd z i — p o życzyć od go­
sp o d yn i nóz. D osz ło  w te d y  do 
sp rzeczk i. W o jc ie c h  D. n a rz e k a ł iż 
n ie  m a p ie n ię d z y  na  z w ro t d łu g u , 
na co  gospodyn i zareagow a ła  b a r­
dzo o s tro ’ w  c ią g u  5 d n i ma o - 
trz y m a ć  sw o je  p ien iądze , a p o tem  
p a ńs tw o  D . m a ją  sobie poszukać 
now ego  lo c u m . Od 1 m a ja  w y m a - 
w 'a  im  m ie szka n ie !

S ta n is ła w a  H . o d w ró c iła  s ię  za­
gn ie w a n a  — i  w te d y  dosięgną ! ją  
p ie rw szy  c io s  w  u d o  i  d ru g i — 
w  g a rd ło . U p a d ła . S p raw ca  p o b ie g ł 
d o  k u c h n i,  c h w y c ił  s ie k ie rę  i  u de ­
r z y ł  ją  jeszcze k i lk a k r o tn ie  o bu ­
chem  w  g ło w ę . M a r tw e j ju ż  z w ią ­
za ł ręce i w yszed ł. za m yka ją c  
d rz w i na k lu c z . Z o n ie  o św ia d czy ł, 
iż  S ta n is ła w a  H . n ies ipodz iew an ie  
w y je c h a ła  do  ro d z in y .

PO dwu dniach zabrał złoto 
i pieniądze, ściągnął ofierze 
pierścionek i zerwał z uszu kol 
czyki. W kredensie znalazł pół 
litra wódki, którą wypił dusz­
kiem. Później pospieszył do 
„Jubilera”, gdzie wyceniono mu 
złote precjoza. Sprzedał je za 
ćwierć ceny przygodnie pozna­
nemu mężczyźnie. Kilka dni po 
tern wyniósł zwłoki do piwni­
cy i przysypał je węglem.

T Y M C Z A S E M  w  d o m u  p rzy  N eh­
r in g a  z ja w ia  się s iostrzen iec  za­
m o rd o w a n e j. W y s łu c h u je  re la c ji o  
w y je td z iie  c io tk i  i  po w ia d a , że m u s i 
n a p a lić  w p iecu . S ira w c a  wpada 
w  p o p łoch  — w sypa w is i w  po­
w ie trz u *  P o czą tko w o  ene rg iczn ie  
p ro te s tu je  tw ie rd z ą c , iż  gospodyn i 
za b ro n iła  k o m u k o lw ie k  w chodz ić  
do  p iw n ic y , a po tem ... id z ie  tam  
razem  z Z y g m u n te m  D .. Domaga 
m u  na b ra ć  w ęgla do  w ia d ra  z u l­
gą za m yka  d rz w i p iw n ic y ...

2 k w ie tn ia  ja d ą  ze szw agrem  po 
szafę. W  d ro d ze  p o w ro tn e j W o j­
c ie c h  D . w id z i s to jące  przed  do ­
m em  ra d io w o z y . Pod b y le  pozo ­
rem  z a trz y m u je  sam ochód. Pędzi 
na dw orzec , p ie rw szym  poc ią g ie m  
w y je żd ża  na p o łu d n ie  k r a ju .  P o  
k i lk u  d n ia c h  w ra ca  — bez grosza 
ip rzy  d u szy  6 k w ie tn ia  w ła m u je  
s ię  do  m ie szka n ia  o f ia ry ,  zab ie ra  
co  s ię  da ło  z ga rd e ro b y , k tó rą  
(sprzedaje na T u rz y n ie . N o c u je  w  
ty m  czasie na d z ia łk a c h . P o  d w u  
d n ia c h  z a trz y m u je  go m il ic ja .

ŚLEDZTWO przeciwko Woj­
ciechowi D. toczy się nadal. Po 
jego zakończeniu podejrzany 
stanie przed sadem.

Andrzej PRZYBYSZ
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Ma powstać strefa buforowa

Liban -  jak rozwiąz 
spory i konflikty?

KORESPONDENT PAP, Tadeusz Jackowski pisze z Bej­
rutu: Dziś ma dojść w Damaszku do długo odkładanego 
spotkania prezydentów Syrii — Hafeza El-Asada i Libanu 
—> Amina Dżemajela. Decyzja o spotkaniu zapadła po licz­
nych kontaktach wysłanników obozu rządowego, jak i opo­
zycji libańskiej w stolicy Syrii.

N O R W E S K IE  m ias to  H a m ­
m e rfe s t je s t n a jd a le j na p ó ł­
noc w y s u n ię ty m  m ia s te m  w 
E u ro p ie . L ic z ą c y  dz iś  o k o ło  8 
tys . m ieszkańców  H a m m e rfe s t 
p ra w a  m ie js k ie  u zy s k a ł dop ie  
ro  w  ro k u  1787. a le  w  ko ń cu  
u b ieg łego  s tu le c ia  w ła śn ie  tu  
po w s ta ła  p ie rw sza  w  N o rw e ­
g ii e le k tro w n ia  ko m u n a ln a , o- 
ś w ie tla ja c a  te  m ie jscow ość  w 
c iągu  d łu g ic h , p o la rn y c h  no ­
cy . W  czasie o s ta tn ie j w o jn y  
H a m m e rfe s t s łu ż y ł N iem com  
ja k o  baza m a ry n a rk i w o je n ­
n e j. O ku p a n c i w y c o fu ją c  sie 
stad w  1944 ro k u  pod n ac i­
s k ie m  o d d z ia łó w  ra d z ie c k ic h  
zn iszczy li m ias to  i  p o rt.  Dziś 
o d b u d o w a n y  H a m m e rfe s t jes t 
s iedz iba  p rze m ys łu  ry b n e g o  i 
s toczn iow ego, a g łó w n e  ź ró d ­
ło  u trz y m a n ia  m ieszkańców  
s ta n o w i f lo ta  t ra w le ró w  ło ­
w ią cą  dorsza na M o rzu  B a­
ren tsa .

N A  Z D J Ę C IU : je d n a  z ty p o ­
w y c h  u lic  m ia s ta  H a m m e r­
fes t.

(C A F  — N orsk)

ZDANIEM kół politycznych, 
będzie to jednodniowa robocza 
wizyta, w trakcie której przed­
stawione zostaną projekty utwo 
rżenia nowego gabinetu libań­
skiego i sposoby urealnienia ro- 
zejmu przez utworzenie strefy 
buforowej, biegnącej między

„Ługańsk“ wraca
do macierzystego portu

M O S K W A  P A P . R ad z ie ck i ta n k o ­
w ie c  „Ł u g a ń s k ” , uszkodzony  20 
m acca na a m e ry k a ń s k ie j m in ie  w  
n ik a ra g u a ń s k im  p o rc ie  S and ino  
z n a jd u je  się w  d rodze  p o w ro tn e j 
d o  m ac ie rzys te g o  p o r tu  N o w o ro - 
s y js k .  W  środę w p ły n ą ł on  na  M o­
rz e  C zarne .

K a p ita n  s ta tk u  w  ro zm o w ie  z 
k o re sp o n d e n te m  TA S S  o św ia d czy ł, 
iż  je d n o s tk a  n ie  n a d a je  się do da l 
sze j e k s p lo a ta c ji o ra z  że zdo łano  
ją  je d y n ie  „z a ła ta ć ”  po to . b y  po­
w ró c ić  do  m a c ie rzys te g o  p o r tu . 
P o in fo rm o w a ł także , iż  m a ryn a rze , 
k tó r z y  o d n ie ś li ra n y  w  czasie w y ­
bu ch u  p o w o li dochodzą do zd ro w ia .

K a p ita n  s ta tk u  doda ł, że o k rę t  
zos ta ł u ra to w a n y  ty lk o  d z ię k i te ­
m u , że w y b u c h  n a s tą p ił pod pustą  
ła d o w n ią , a n ie  w  p o b liż u  z b io r ­
n ik ó w  z ro p ą  n a fto w ą .

Reagan i Mitterrand 
dalekimi krewnymi?
L O N D Y N  P A P . L o n d y ń s k i d z ie n ­

n ik  „D a i ly  M a il” , p o w o łu ją c  s ię  na 
s p e c ja lis tó w  z d z ie d z in y  genea log ii, 
p is a ł 16 bm ., że p re z y d e n t U S A , 
R o n a ld  Reagan 1 so c ja lis ty c z n y  p re  
z y d e n t F ra n c ji,  F ra n co is  M itte r ra n d  
są „d a le k im i k re w n y m i” , pochodzą 
c y m i z ro d z in y  k ró la  ir la n d z k ie g o . 
B ra in a  B o ru , p a n u jącego  w  X I  w .

Badacze, k tó r z y  re d a g o w a li n a j­
now sze w y d a n ie  k s ią ż k i „B u rk e ’s 
peerage” , w  k tó r e j  o p isyw a n e  są 
z w ią z k i p o k re w ie ń s tw a  „s z la c h e tn ie  
u ro d z o n y c h ” , tw ie rd z ą , że u s ta l i l i  
p o w in o w a c tw o  m ie d zy  R eaganem  a 
M it te r ra n d e m . W e d łu g  ic h  badań, 
Reagan w y w o d z i s ię  w  p ro s te j l i ­
n i i  od k ró la  B o ru , n a to m ia s t M it ­
te r ra n d  od ś re d n iow iecznego  w ła d c y  
H a n n o v e ru . O b ie  ro d z in y  k ró le w s k ie  
b y ły  ze sobą sp o k re w n io n e .

Monako

Karolina w ciąży
P A R Y Ż  P A P . K s ię żn iczka  K a ro ­

lin a  z M o n a ko  je s t w  c ią ż y  i  w  
le c ie  p o w ije  p ie rw szego p o to m ka . 
W  g ru d n iu  zeszłego ro k u  po ś lu b iła  
w ło s k ie g o  m ilio n e ra  S te fano  C asi- 
ra g h ie g o . L ic z y  27 la t ,  m ąż 24 la ­
ta .  P ie rw s z y  ra z  w ysz ła  za m ąż w  
1978 ro k u  za m 'llo n e ra  fra n c u s k ie ­
go, P h ilip p e ’a Ju n o ta  l  ro z w io d ła  
s ię  w  c iągu  dw ó ch  la t .

Wniosek o wotum zaufania

spięcia w rzpzt 
francuskiej is
PARYŻ PAP. Po cotygodniowym posiedzeniu Rady M ini­

strów Andre Labarrere, który jest ministrem ds. stosunków 
7. parlamentem, oświadczył, że premier Pierre Mauroy zwróci 
się dziś do Zgromadzenia Narodowego z wnioskiem o wotum 
zaufania. W ten sposób — stwierdzi! minister — „partia komu­
nistyczna będzie musiała jasno określić swe stanowisko i wy­
brać między udziałem w rządzie, gdzie ma czterech przedsta­
wicieli, a otwartym zerwaniem z socjalistami.”
STOSUNKI między socjalista­

mi a komunistami, którzy ra­
zem tworzą rząd francuskiej le­
wicy, są od kilku tygodni bar­
dzo napięte. Partia komunistycz 
na otwarcie krytykuje politykę 
gospodarczą socjalistów, a zwła 
szcza tzw. plan stalowy, który 
przewiduje likwidację 25 tys. 
stanowisk pracy w hutnictwie 
w najbliższych latach. Plan ten 
oznacza prawdziwą katastrofę 
dla niektórych regionów Fran­
cji, przede wszystkim zaś dla 
Lotaryngii. Komuniści uważa­
ją, że socjaliści nie uwzględnia­
ją wszystkich aspektów obec­
nej sytuacji gospodarczej i soc­
jalnej. Zdaniem komunistów, 
program modernizacji tych ga­
łęzi przemysłu, które ogarnięte 
są kryzysem, powinien być re­
alizowany z „pełnym uwzględ­
nieniem aspektów humanitar­
nych”. Chodzi o to, aby moder­
nizacja zakładów nie pociągała 
za sobą bezrobocia i nędzy za­
łóg.

Ponieważ komuniści otwarcie 
wyrażają dezaprobatę wobec 
wielu aspektów polityki gospo­
darczej, a także zagranicznej 
socjalistów, prasa paryska pisze, 
że „uczestniczą oni w rządzie, 
ale nie popierają jego działań”.

Stosunki między obu partiami 
stały się jeszcze bardziej na­
pięte od czasu, gdy sekretarz 
generalny Georges Marchais 
wziął w ub. tygodniu udział w 
demonstracji lotaryńskich hut­
ników na ulicach Paryża.

Sprawa Hongkongu

Porozumienie
ctinsko-bryiyjskie
PEKIN PAP. Agencja Sinhua 

podała, że członek kierownictwa 
ChRL, Teng Siao-Ping i mini­
ster spraw zagranicznych Wiel­
kiej Brytanii. Geofrey Howe 
podpisali porozumienie w spra­
wie ważnych kwestii, dotyczą­
cych przyszłości Hongkongu. 
Agencja nie podaje szczegółów 
^porozumienia.

Najstarszy Amerykanin?
W A S Z Y N G T O N  P A P . W  O a k la n d . 

w  K a l i fo r n i i ,  z m a r ł n a js ta rs z y  p ra w  
d o p o d o b n ie  A m e ry k a n in .  A r th u r  
Reed, k tó r y  u ro d z ił się 28 czerw ca 
1860 ro k u . a w ię c  w  ro k u , w  k tó ­
r y m  A b ra h a m  L in c o ln  zosta ł w y ­
b ra n y  p re zyd e n te m  S tanów  Z je d n o ­
czonych . Reed c ie szy ł s ię  w c ią ż  do­
s k o n a ły m  z d ro w ie m  i  jego  śm ie rć  
b y ła  d la  o toczen ia  p e w n y m  zasko­
czen iem . W  w ie k u  p ra w ie  124 la t  
w y g lą d a ł na n ie  w ię c e j n iż  80 la t. 
B y ł M u rz y n e m .

P o w ia d a ł zawsze, że n ig d y  n ie  
p i ł  a lk o h o lu  i  n ie  p a l i ł  ty to n iu .  
Je ś li chodz i o  w ó d kę  — p o d k re ś la ł 
— sp ró b o w a ł ja k  s m a k u je  t y lk o  raz 
i  ju ż  w ię c e j n ie  ch c ia ł.

Z y c ie  spędz ił J jn a ją c  s ię  ró ż n y c h  
p rac , przenosząc s ię  ze s ta n u  do 
s ta n u . W  w ie k u  98 la t  za jm o w a ł 
s ię  u p ra w ą  b a w e łn y  na 5 -h e k ta ro - 
w y m  p o lu . G d y  m ia ł 111 la t  je ź d z ił 
jeszcze na ro w e rze . W  w ie k u  116 
la t  p ra c o w a ł na p ó ł e ta tu  ja k o  
s tró ż .

Wieika Brytania

antagonistami od gór Szuf, na 
południowy wschód od Bejru­
tu, przez podzielone miasto, do 
portu morskiego.

Pierwsza wizyta Dżemajela w 
Damaszku (1 marca br.) przy­
pieczętowana została zerwaniem 
układu z Izraelem, zawartego 

’przez rząd Dżemajela pod ame- 
‘ rykańskim protektoratem. Była 
to jedna z najważniejszych i 
brzemiennych w skutki decy­
zji, od których Syria uzależnia­
ła podjęcie dalszych kroków w 
celu przywrócenia jedności L i­
banu.

W czasie, gdy odbywały się 
ostatnie rozmowy w sprawie 
ustalenia terminu obecnej wizy­
ty Dżemajela, na linii frontu 
dzielącej Bejrut doszło do pew­
nego uspokojenia — działa za­
częły milknąć, otwarto przejście 
między wschodnią a zachodnią 
częścią miasta i utrzymywała 
się tylko niewielka wymiana 
ognia, głównie w południowej 
części miasta i w górach Szuf.

W S T R Z Y M A N IE  w a lk  b y ło  po d ­
s ta w o w y m  w a ru n k ie m , od k tó re g o  
p re zyd e n t A sad u z a le ż n ił s p o tk a ­
n ie  się z D źe m a je le m ,' p o zo s taw ia jąc  
w ła d zo m  lib a ń s k im  zadan ie  u rze ­
c z y w is tn ie n ia  w s trz y m a n ia  ogn ia , 
zaś o p o z y c ji l ib a ń s k ie j — p o d ję c ie  
d ia lo g u  z p rz e c iw n ik ie m . O ba te  
w a ru n k i zaczęto ju ż  częściow o re ­
a lizo w a ć , pon ie w a ż na  l in i i  dem ar- 
k a c y jn e j,  w  je j  n a jb a rd z ie j n e w ra l 
e icznycb  p u n k ta c h , s to p n io w o  In ­
s ta lu ją  s ię  o b se rw a to rzy , r e k ru tu ­
ją c y  się z p o l ic j i  p a ń s tw o w e j, spo 
śród o fic e ró w  re z e rw y ; je s t ta kże  
k ilk u n a s tu  w o js k o w y c h  f ra n c u ­

s k ich . U da ło  s ię  bez w ię kszych  In .  
c y d e n tó w  za ło żyć  p o s te ru n e k  obser 
w a c y jn y  w  dw ó ch  w ie lk ic h  w ie ­
żow cach  po obu s tro n a ch  l in i i  
d e m a rk a c 5 'jn e j, z a jm o w a n y c h  do ­
tychczas  z je d n e j s tro n y  przez fa ­
langę  i  w sp ó łd z ia ła ją cą  z n ią  część 
a rm ii l ib a ń s k ie j,  z d ru g ie j zaś 
przez o d d z ia ły  o p o z y c ji,  g łó w n ie  
d ru z y js k le .

OCZEKUJE SIĘ dalszych 
przedsięwzięć w celu uspokoje­
nia sytuacji w mieście, co po­
winno nastąpić po spotkaniu o- 
bu prezydentów, jak również 
przedstawicieli opozycji, którzy 
dziś mają znaleźć się w Dama­
szku.

Nieprzytomna kobieta 
urodziła dziecko

L O N D Y N  P A P . 33 -le tn ia  B r y t y j -  
k a , od 11 ty g o d n i n ie p rz y to m n a  
w s k u te k  ob rażeń  p o n ie s io n y c h  w  
w y p a d k u  sa m o ch o d o w ym , u ro d z iła  
w  C a m b rid g e  zd ro w ą  c ó rk ę . P o ­
ró d  o d b y ł s ię  poprzez cesa rsk ie  cię 
c ie  i  na sześć ty g o d n i p rzed  te r ­
m in e m .

S tan  z d ro w ia  m a tk i uw aża  s ię  za 
d o b ry .  ______

Wizyta delegacji 
wojskowej PRL
w Moskwie
D E L E G A C JA  w o js k o w a  PR L 

pod p rz e w o d n ic tw e m  m in is tra  
o b ro n y  n a ro d o w e j, gen. b ro n i 
F lo r ia n a  S iw ic k ie g o  k o n ty n u u ­
je  o f ic ja ln ą  w iz y tę  w  Z w ią z ­
k u  R a d z ie ck im .

W czo ra j se k re ta rz  gene ra ln y  
K C  K P Z R , p rzew odn iczący  
P re zyd iu m  R ady N a jw yższe j 
ZS R R  K o n s ta n tin  C ze rn ienko  
p rz y ją ł na K re m lu  zastępcę 
cz ło n ka  B iu ra  P o lityczn e g o  KC 
PZPR , m in is tra  o b ro n y  n a ro ­
d o w e j P R L. gen. b ro n i F lo ­
r ia n a - S iw ic k ie g o . W • to k u  ro z ­
m o w y  poruszono  a k tu a ln e  p ro  
b ie rn y  ro z w o ju  s y tu a c ji w o j­
s k o w o -p o lity c z n e j w  E u rop ie , 
a ta kże  zagadn ien ia  do tyczące 
dalszego ro z w o ju  b ra tn ie j 
w s p ó łp ra c y  m ię d zy  ZSRR i 
P R L.

N astępn ie  o d b y ła  8lę na 
K re m lu  u roczys tość  w ręczen ia  
gen. b ro n i F lo r ia n o w i S iw ic ­
k ie m u  O rd e ru  L e n in a . A k tu  
d e k o ra c ji d o ko n a ! K o n s ta n tin  
C ze rn ienko .

Prewencyjna „walka z terroryzmem”

USA planują akcje 
rojne za granicą

W GOSPODARCE państw członkowskich EWG występują ostre zjawi­
ska kryzysowe.

WASZYNGTON PAP. dokonywanie ataków prewencyj 
Stany Zjednoczone oznaj- nych i represyjnych na „terro- 
miły oficjalnie, że będ* ko rystów za granicą”, 
rzystać z „wszelkich dostęp Ponieważ prżez „terrorystów” 
nych sposobów”, aby „prze Waszyngton rozumie także bo- 
ciwstawiać się terroryzmo- jowników ruchu narodowowy- 
wi”. zwoleńczych i przeciwników

dyktatu amerykańskiego w kra- 
OGŁOSZONE przez Biały jach Trzeciego Świata, oświad- 

Dom oświadczenie o „polityce czenie Białego Domu oznacza, 
rządu Stanów Zjednoczonych ¿e pod pretekstem walki z terro 
wobec terroryzmu” zdaje się po ryzmem Stany Zjednoczone 
twierdzać wcześniejsze doniesie będą teraz stosować przeciwko 
nia prasy amerykańskiej, iż pre nim także „uprzedzające” akcje 
zydent Reagan podpisał dyrek- zbrojne i jawnie ingerować w 
tywę, która m.in. zezwala na wewnętrzne sprawy innych kra 

" jow.
Zastępca sekretarza prasowe­

go Białego Domu zapytany 
przez dziennikarzy, czy Waszyn 
gton zamierza „terroryzmem 
zwalczać terroryzm”, uchylił się 
od odpowiedzi. Oświadczył na­
tomiast, że akcje, które zamie­
rza przeprowadzać rząd USA, 
są „zgodne z prawem między­
narodowym”.

„Los Angeles Times” podał 
przed kilku dniami, że amery­
kańska Centralna Agencja Wy­
wiadowcza (CIA), Pentagon i 
Federalne Biuro Śledcze (FBI) 
utworzą specjalne uzbrojone 
grupy uderzeniowe przeznaczo­
ne do przeprowadzania „anty­
terrorystycznych ataków pre­
wencyjnych”#
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Cenna inicjatywa „Prefabetu“

Popioły z „Dolnej Odry
będą zagospodarowane?

U

ODRESTAUROWANE przez szczecińskie PKZ zabytkowe 
kamienice w Stralsundzie.

Stralsund, Ryga, Moskwa...

PKŻ eksportują
usługi konserwatorskie

SPECJALIŚCI *e szatę- jektowej kolejnych dwóch ka- 
eińskiego oddziału Pracow- mienie na Starym Mieście w 
ni Konserwacji Zabytków Stralsundzie oraz zabezpiecze- 
są doskonale znani nic tyl niem ruin kościoła św. Jana. 
ko w kraju. Wykonują tak Ostatnio wykonywano badania 
¿e liczne prace* za granicą, architektoniczne, opracowano też 
a że robią to dobrze, stale projekt elewacji, zabytkowych 
napływają nowe zamówię- kamienic na Starym Mieście w
nia!"i>'xięki m.m. eksport®- Rjrćtee. W najbliższych d n i a c h ! r e t o r m y  żary- Zak!adu nrLi! -PPB 
wl przedsiębiorstwo rozwi- nastąpi parafowanie kontraktu , v i rA w a )A «üPMnndarowsnie svi_w______T nastąpi parafow
ja się, stwarzając możli- przewidującego odrestaurowanie 
wość skierowania do pracy frontonów tych kamienic. Stró­
ża granicą ponad 200 osób. na radziecka interesuje się 

również możliwością wykonania 
POD koniec lat sześćdziesią- przez szczecińskie PKZ robót 

tych podpisano pierwszy kon- budowlano - konserwatorskich 
trakt z NRD na odbudowę za- zabytkowego zespołu Carycyno 
bytkowych kamieniczek w pod Moskwą.
Stralsundzie. Potem przepro- warto też dodać, że PKZ 
■wadzono restaurację części prowadzą również prace w ra- 
dawnych murów miejskich, na- mach eksportu wewnętrznego, 
stąpnie podjęto dalsze prace planach szczecińskiego od- 
budowlano - konserwatorskie d2jaju jest wykonanie robót 
przywracając dawną świetność konserwatorskich w polskich 
kolejnym obiektom na tamtej- placówkach dyplomatycznych.
szej Starówce.

Ostatnio przekazano użyt­
kownikowi dwie zabytkowe ka 
mieniczki przy Fahrstrasse, po­
chodzące z przełomu X IV  i 
X V  wieku. Prace rozpoczęto w 
grudniu 1979 roku, zakończono 
w marcu br. Tempo bardzo 
dobre, jeśli weźmiemy ( pod u- 
wagę, że kontrakt przewidy­
wał badania, projektowanie, 
roboty budowlano-konserwator- 
skie, odnowienie zachowanych 
elementów wystroju. Podczas 
robót dokonano cennych od­
kryć, dzięki którym można dziś 
podziwiać portale, fragmenty 
polichromii na ścianach i bel­
kach stropowych i inne nie zna­
ne dotąd zdobienia. W obu od­
restaurowanych kamienicach w 
Stralsundzie mieści się obecnie 
dom kultury z częścią gastro­
nomiczną, hotelową, salami klu 
bowvmi.

Będąc z wycieczką w Stral­
sundzie warto wybrać się na 
Starówkę i obeirz'»' rieknie odrę 
staurowone, zabytkowe kamieni 
czki. Są one przykładem bu­
downictwa w hanzeatyckim mie 
ście. niegdyś bvły zamieśzkiwa 
ne przez bogatych właścicieli 
składów win i producentów pi­
wa. Dziś — jak powiedzieliśmy 
służą innym celom, wystawia­
jąc jednocześnie doskonałe świa 
dectwo umiejętnościom fachow­
ców ze szczecińskich PKZ.

Ekipy PKZ podejmą nieba­
wem kolejne prace. Kontrahent 
z NRD jest zainteresowany wy­
konaniem dokumentacji pro-

(jas)

10 MILIONÓW ton — na ty- by produkcja prototypowa, naj- 
łe oszacować można ciężar po- ważniejsze jednak, żg pierwsze 
piołów dymnicowych, poproduk- lody zostały przełamane. Kiedy 
cyjnego odpadu z Elektrowni kaliski „Prefabet” zgłosił się do 
„Dolna Odra”, zmagazynowane- nas z propozycją zagospodaro- 
go na składowiskach opodal wania popiołów przydzieliliśmy 
Gryfina. Rocznie na martwe im niezbędny obszar na terenie 
góry dosypuje się obecnie oko- naszego zakładu, uzbrojony, z 
ło 1200 tys. ton popiołu. Ta in- bocznicą kolejową, taki, by stwo 
formacja pozwala w miarę do- rzyć maksimum udogodnień. Na 
kładnie określić termin wyko- razie „Prefabet” zaplanował zu- 
rzystania całego obszaru prze- życie zaledwie 20 tys. ton po­
znaczonego na składowiska o- piołów dymnicowych rocznie, co 
raz perspektywy środowiska na jest ilością śladową do masy od 
turałnego, które — co tu dużo kładancj, ale jeśli sprawa *,wy­
mówić — ulega stopniowej acz pali” są przewidziane możliwoś- 
powolnej degradacji. Czy wcze- ci zwiększenia produkcji mate- 
śniej nie przewidziano takiej riałów budowlanych. Najgorzej 
sytuacji? Czy jeszcze przed b u -. zacząć... 
dową „Dolnej Odry” , nikt nie
- .«tM-nawiał t;-'e co zrobić z mi- TO PRAWDA zadowolenie dyrek- ZdStanawiai s.ę cozrooic z n a  bardziej zrozumiałe.
Ilonami ton u c ią ż l iw e g o  O cipa- skoro przez czas is tn ie n ia  „D o ln e j 
du? otóż tak, tyle, Że nie star- O d ry ”  m ag a zyn o w a ł w  sw o im  ga- 
CZvło w :dać z a p a łu ,  bowiem p r o  b in e c ie  p ró b n ie  w y k o n a n e  ce g ły
• i  a. ,  ...... , d ym n ico w e , n a m a w ia ł, p rz e k o n y w a ł.jekt przewidywał wraz Z ‘U- pokazywał, nie mogąc doczekać się 
chomieniem elektrowni rozpo- właściwego potraktowania sprawy 
częcie produkcji przez nowo po- ze strony firm budowlanych. Na-
«r-rtnio 7alrłmiv materiałów bu- wiasem mówiąc i „Kurier” kiłka- wstałe zakiaay maienaiow ou krotnie interweniowal w tej k wę­
do wlanych z popiołów dymni- stij_ ¿e wspomnę publikacje „Mą- 
cowych. Tak się jednak nie sta- dry potrzebny od zaraz”, czy „Je- 
1°  choć tótniala jtó  nawet dy- c?
rekcja przedsiębiorstwa budo- P,acić „Dolnej Odrze” wcale nle- 
wlanego, choć były ponoć zma- małe sumy za składowanie odpadu 
gazynowane niezbędne dla fa- i czekać na lepszą Pr ŷszłość Cen- Z i • .. , , ny surowiec leżał, a do owej nie-bryki urządzenia... Dziś powo- moCy dobudowano nawet ideoio- 
dów rozwiązania dyrekcji i za- gięt ±e np. cegły 7. popiołów mają 
niechania potrzebnej inwestycji własności promieniotwórcze. Nie po 
nikt nie potrafi w y t łu m *« *  a
p o p io łó w ,  n ie s te ty ,  c ią g le  p r z y -  te s tó w : m it  k rą ż y ł,  ba, fu n k c jo n o -  
b y w a .  W tym kontekście szcze- wał naw e t Jako „a rg u m e n t” . 
Bńlnej wad nabiera iniejHywa _  Musirav „„y.
Przedsiębiorstwa Produkcji B o -  zw yc2a j en ia  b u d o w la n y c h  do stoso- 
tonów „Prefabet” W  Kaliszu Po wania m a te r ia łó w  t ra d y c y jn y c h  — 
— * • -  M * «  zdopingowane

K a z im ie rz  B i ls k i.  — I  to  jest. nasze 
zykowalo zagospodarowanie syp n a jw a żn ie jsze  zadan ie . Na b lo czk i 
l t i e i  c i ih s ła n c i i  p y ło b e to n o w e  pos iadam y w sze lk iekiej s U D S ią n c ji. .  a tes ty , m .in . z C e n tra lnego  O środ-

Przed kilkoma dniami na xe- ka  B adaw czo -R ozw o jow ego  „C e b e t”  
renie „Dolnej Odry” rozpoczęto oraz P ańs tw ow ego  Z a k ła d u  H ig ie - 

t 7w  hloozków nyło- n V’ w  W arszaw ie , k tó re  raz na zaw- prodUKCję tzw. DIOCZKOW p y i j  sze in n y  zam knać  bezsensowne
b e to n o w y c h ,  b ę d ą c y c h  d o b r y m ,  p o le m jk i 0 rze ko m e ! szkod liw ośc i 
w s z e c h s t r o n n y m  W  z a s to s o w a -  p o n io łó w  w  te ł postac i. P ie rw sze
niu materiałem dla budownie- « > *v  w *  i'1* 5a: J™ ', le firm zgłasza się do nas z pvta-twa. Trudno zatem dz.tt w s.ę njamj „ możliwości zakupu biocz- 
zado-woleniu i entuzjazmowi dy- ków pyiobetonowych. Daje to do. 
rektora elektrowni Anrzeja Do- bre prognozy na przyszłość, ale 

_oinwiłfl s p szansa 79. P6 k i co* trwa 11 nas Produkcja roz- brtka pojawiła s.ę szansa .a ruchowa w tvm roku chcemv wv-
pobieżema w Gryfińskiem kraj- p ro d u k o w a ć  b lo c z k i śc:enne k n - * v -  
obrazu łysych hałd... Sta jąc z 10 tys . m  sześć, p o p io łó w .

, . _ n  Z a m ie rz a m y  po n a d to  w y tw a rz a ć  
—  ¿daję sobie Sprawę Z t tK0, pj v t y  ch o d n iko w e  i k ra w ę ż n ik i.  Ce- 

Że jest to dopiero początek, jak- le m  o s ta tecznym  p ie rw szego  etapu

je s t  zagospodarow an ie  o k . 21 tys . 
m  sześć, odpadu. W  p la n a ch  pozo­
s ta je  bud o w a  w iększego, s p e c ja li­
s tycznego p rze d s ię b io rs tw a . D odam , 
że są to  p la n y  rea lne .

O becn ie  „P re fa b e t”  w y ra b ia  b lo ­
c z k i ty p u  M-6 (s y m b o l oznacza w ie l 
kość 6 cegie ł), k tó ry c h  zastosow a­
n ie  je s t ró ż n o ra k ie . M ożna je  z po­
w o dzen iem  użyć  do b u d o w y  d o m - 
k ó w  je d n o ro d z in n y c h  o raz  w  b u ­
d o w n ic tw ie  gospoda rczym . Cena 
b lo c z k ó w  je s t o czyw iśc ie  k o n k u re n ­
c y jn a : w  p rz e lic z e n iu  na cegłę w y ­
n o s i 8—9 z ło ty c h  p rz y  cen ie  k i l ­
k u n a s tu  z ło ty c h  za cegłę t r a d y c y j­
ną . W łaśc iw ośc i f iz y k o c h e m ic z n e  
b lo czkó w  przechodzą w szS lk ie  ocze­
k iw a n ia .  N a w e t p rz y  za ch o w a n iu  
m in im a ln e g o  re ż im u  te ch n o lo g iczn e ­
g o  „P re fa b e t”  u z y s k u je  w a rto ść  
k la s y  100—150. D o  b lo c z k ó w  śc ien­
n y c h  n ie  ma ta kże  zastrzeżeń pod 
w zg lędem  o d d z ia ły w a n ia  a tm osfe ­
rycznego . Jest w ię c  co za p ro  pono - - 
w ać e w e n tu a ln y m  na b yw co m ...

Z a k ła d  n r  5, m im o  s e ry jn e j p ro ­
d u k c j i  w y ro b ó w  p y io b e to n o w y c h , 
tra k to w a n y  je s t przez m ac ie rzys tą  
je d n o s tk ę  ja k o  do św ia d cza ln y . A le  
je s t ró w n ocześn ie  o czk ie m  w  g ło ­
w ie  d y re k c j i ,  bo p la n u je  ona  u s ta ­
w ie n ie  p r o f i lu  p rze d s ię b io rs tw a  
„p o d ”  p o p io ły , co w  p ra k ty c e  ozna ­
cza uzgodn ioną  ju ż  z w ła d z a m i g m i­
n y  lo k a liz a c ję  na no w ą  fa b ry k ę . 
Zaś w  Z a k ła d z ie  n r  5 ju ż  w k ró tc e  
ru s z y  p ro d u k c ja  w  sys tem ie  dwu~ 
z m ia n o w y m , po zakończen iu  bud o ­
w y  b u d y n k u  a d m in is tra c y jn o -s o - 
c ja ln e g o , w a rs z ta tó w  i  m agazynu  
p a liw . N o tabene  pow staną  one w łaś 
n ie  z b lo czkó w  p y io b e to n o w y c h . W  
ty m  sam ym  czasie U rząd  M ias ta  i  
G m in y  G ry f in o  d o ło ży  w sze lk ich  
s ta rań , b y  sko m p le to w a ć  k ilk u d z ie ­
s ięc ioosobow ą załogę, k tó ra  w yspe ­
c ja liz u je  s ię  w  n o w e j te c h n o lo g ii.

WSZYSTKIE te fakty wska­
zują na to, że zagospodarowanie 
„dolnoodrzańskich” popiołów 
dymnicowych stało się czynem 
dokonanym. Pozostaje mieć tyl­
ko nadzieję na szybkie przesko­
czenie przez „Prefabet” etapu 
raczkowania w produkcji mate­
riałów bu«!owianych w etap roz 
winietej struktury przemysło­
wej nowej branży...

Piotr CYWIŃSKI

„Sauna“, „Wiosenne“ i inne

Mydlą ze Stargardu ii? jak woda
MOŻEMY spać (a raczej myć 

się) spokojnie: brak mydeł nam 
nie grozi. W sklepach tego to­
waru pod dostatkiem, co wy­
wołuje ze strony niektórych 
lekką nerwowość. Twierdzą, że 
„mydło zalega”. Tymczasem — 
jak na nasz gust — mamy po 
prostu przykład unormowania 
rynku w tej dziedzinie. Jest du­
ży wybór, aczkolwiek o jakości 
mydła, oferowanego przez po­
szczególne zakłady „Polleny” 
można by podyskutować...

Zakłady „Pollena” w Stargar 
dzie Szczecińskim, najstarszy 
producent mydlą i proszku do 
prania, wyciągnął właściwe 
wnioski z tego co dzieje się w 
drogeriach. W tym ro-ku wpro­
wadza do produkcji mydło 
„Sauna” — lepsze od dotych­
czasowych i choć droższe — 
zdaniem producenta — na 
pewno zyska wielu klientów. 
Póki co — stargardzka „Polle­
na” sprzedała na pniu swą ca­
łą tegoroczną produkcję. Skoro 
handel bierze — nie ma oba­

wy o „odkładanie się” mydła w 
magazynach.

„Sauna”, a także inne star­
gardzkie mydło — „Palmowe” 
to efekt konkurencji, bowiem 
producentowi musi dziś zależeć 
na tym, aby towar sprzedać.

Jest problem ze sprzedażą 
proszków do prania. Nie ma 
odpowiednich komponentów i 
w związku z tym fabryka ogra­
niczyć się musi de wytwarza­
nia „Gammy” — towaru nie­
zbyt chodliwego, ustępującego 
zwłaszcza produktom importo­
wanym. Zdarza się jednak, że 
nagle owa „Gamma” znika ze 
sklepowych pólek, wykupywa­
na, jak zresztą wszelkie inne 
proszki i środki piorące, po... 
nadejściu pocztą plotkarsko- 
pantoflową „wiadomości” o 
podwyżce cen lub perspektywie 
braku proszków'.

Następną tegoroczną nowo­
ścią stargardzkiej „Polleny” bę­
dzie mydło „Wiosenne”. Jego 
produkcję rozpoczyna się w u- 
zgodnieniu z -handlem. Zbyt

zapewniony, jakość „Wiosenne­
go” ma również przewyższać 
produkowane dotychczas my­
dełka. Jakby nie patrzeć, cza­
sy, kiedy to stargardzkiej „Pol­
lenie” wypominano sławetnego 
„Parysa” należą do przeszłości.

Przyszłość zapowiada się dla 
fabryki niezbyt jednak cieka­
wie. Na bardzo wysłużonych 
urządzeniach z trudem wyko­
nuje się plany. Do tego jeszcze 
brakuje fachowców do pracy w 
wydziałach pomocniczych — 
ślusarzy, tokarzy, spawaczy. 
Rzemieślnicy tych specjalności 
są niezbędni, by utrzymać za­
kład w produkcyjnej gotowo­
ści. Co dalej, skoro fabryka 
nie wytwarzająca na eskport 
nie ma odpisów dewizowych na 
zakup najnowocześniejszych 
maszyn za granicą? Nadzieja w 
tym, że „Pollena” wróci do 
produkcji eksportowej. Podo­
bno nowe gatunki mydlą zna­
lazłyby nabywców nawet wśród 
najwybredniejszej klienteli.

(Jur)

Konkurs z nagrodami

Co wiesz
o esperanło?

W  Z W IĄ Z K U  z 40-leciem  k o re ­
s p o n d e n c y jn y c h  k u rs ó w  ję z y k a  es­
p e ra n to  P o ls k i Z w ią z e k  E ksp e ra n - 
ty s tó w  o rg a n iz u je  k o n k u rs  z na ­
g ro d a m i. M oże w z ią ć  w  n im  u d z ia ł 
ka żd y , k to  o d p o w ie  na p rz y n a j­
m n ie j je d n o  z pon iższych  p y ta ń  
(d la  u ła tw ie n ia  podano tr z y  odp o ­
w ie d z i. z k tó ry c h  ty lk o  je d n a  je s t 
p ra w id ło w a ):

1. P ie rw s z y  p o d rę c z n ik  ję zyka  
espe ran to  u k a z a ł się...

— w  ro k u  1911 w  P a ry ż u
— w  ro k u  1887 w  W arszaw ie
— w  ro k u  1926 w  G enew ie

i .  T w ó rc a  ję z y k a  esperan to  b y ł...

— d u ń s k i ję z yko zn a w cą  O tto  Jas- 
persen

— w a rsza w sk i 
Z a m e n h o f

— sz w a jc a rs k i d z ie n n ik a rz  H e k to r  
H o łd  er

3. P ró b  u tw o rz e n ia  ję z y k a  pom oc­
n iczego, z k tó ry c h  — zdan iem  ję ­
zyko zn a w có w  — n a jle p szym  je s t 
esperan to , p o d ję to  do te j p o ry ...

— k ilk a n a ś c ie
— ponad 100
— ponad 700.

O d p o w ie d z i na k a r ta c h  poczto ­
w y c h  na leży  w y s y ła ć  do 30 k w ie t ­
n ia  pod adresem : C e n tru m  O św ia to ­
w o -W yd a w n icze  „R itm o ”  PZE, 00-013 
W arszaw a, u l.  Jasna 6.

W śród u c z e s tn ik ó w  k o n k u rs u  ro z ­
losow ane zostaną n a e ro d v  rzeczo­
we, k s ią ż k i o ra z  ty g o d n io w a  bez­
p ła tn a  w yc ie czka  do B udapesztu . 
L o so w a n ie  nag ró d  odbędzie  sie w  
s ie d z ib ie  c e n tru m  7 m a ja  b r . W y­
n ik i  loso w a n ia  og łoszone zostaną w  
oras ie . a po n a d to  w y ró ż n io n e  osoby 
z a w ia d o m io n e  zostaną o  w y g ra n e j 

i  lis to w n ie .

o k u lis ta  L u d w ik



KURI ER ^  ROCK, POP, DISCO, JAZZ O  ROCK, POP, DISCO, JAZZ ^  ROCK, POP, DISCO, JAZZ +  STRONA 5
ZAWSZE W CZWARTEK — magazyn „Rock, pop, disco, jazz” czyli informacje 

ze świata muzyki niepoważnej. Stały felieton, konkursy, quizy, fotogramy... fila 
Ciebie, dla Niego, dla Was!

Echa Złotej Tarki

Uważnie słuchać...
N IE  w szyscy po lscy  w y k o n a w c y  

m a ją  dob ra  d y k c ją , s łu c h a ją c  te j 
cz y  in n e j pdosen-ki n ie  m ożna z ro ­
zum ieć  s łów . Często też spo ro  k ło ­
p o tu  rad io s łu ch a czo m  s p ra w ia ją  
t y t u ły  i  z ła  d y k c ja  ty m  raczeni 
p re ze n te ró w . O s ta tn io  n p . L o m b a rd  
n a g ra ł u tw ó r  „A k u -H a ra . k r a j  ze 
s n u ” , k tó r y  t r a f i ł  na l is ty  p rzebo ­
jó w .  S łuchacze n a jczę śc ie j je d n a k  
o d d a ją  swe ¿ losy na p iosenką 
„K u c h a rz a  ze snu”  Łub ..Ma k u c h a - 
ra  — m ó j sen” .

P rz y  o łc itz ji — In fo rm a c ja  o 
zm ianach  w  zespole. N o w y m  pe r­
k u s is tą  L o m b a rd u , w  m ie jsce  Prze­
m ys ła w a  P ahla. je s t W ło d z im ie rz  
K e m p i g ra ją cy  p rze d te m  w  K I  K i­
czu. 0 )

NA estradzie „Kontrastów” — 
Wrocławia,

Spirituals Singers Band z

TA IMPREZA ma już wielo­
letnią tradycję. Narodziła się W 
połowie lat siedemdziesiątych 
dzięki grupie fanów jazzu tra­
dycyjnego skupionych w domu 
kultury stargardzkich koleja­
rzy. Tam właśnie raz w roku

Zobaczymy „Słodkie miasto"?

Disco na scenie
DUŻYM powodzeniem, zwłasz­

cza wśród młodzieży, cieszy się 
wysławiana przez warszawski teatr 
„Ateneum" sztuka angielskiego 
dramaturga Poliakoffa „Słodkie 
miasto". Jest to historia disc joc­
keya (w tej roli reżyser spektaklu 
Emilian Kamiński) prowadzącego 
nocne programy radiowe. Prezen­
ter przeżywa liczne stresy, trudno 
mu pogodzić własne poglądy z 
wykonywaną pracą. Zdaje sobie 
bowiem sprawę z niekorzystnego 
wpływu pop-kultury na świado­
mość młodego pokolenia, z kształ 
towania przez skomercjalizowaną 
muzykę postaw i poglądów. Spek 
taki jest bogato ilustrowany naj­
nowszymi przebojami dyskoteko­
wymi. Opracowanie muzyczne — 
autorstwa szczecinianina Bogdana 
Bogiela.

Jak się dowiedzieliśmy, Szcze­
cińska Agencja Artystyczna czyni 
starania, by „Słodkie miasto" zo­
stało zaprezentowane w Szczeci­
nie. Być może spektakl zobaczy­
my jeszcze przed wakocjomi — 
na Małej Scenie Rozrywki.

<j>

Rawa-EIyes 84
25 B M . w  K a to w ic a c h  ro z ­

poczn ie  sią O g ó ln o p o lsk i F e s ti­
w a l B lu e so w y  „R a w a -B lu e s  
84” , o rg a n iz o w a n y  po raz 
c z w a r ty . Im preza  zdąży ła  za­
pisać sią w  ś ro d o w is k u  b lues­
m anów  ja k o  ze w szech m ia r 
udana, ja k o  ku ź n ia  m ło d ych  
ta le n tó w . T u  sw ą k a r ie rą  za­
cz y n a li m . in . E lżb ie ta  M ie l­
cza rek  i  R ysza rd  S k ib iń s k i. 
Ja k  będzie w  ty m  ro ku ?

spotykali się uczestnicy „Zło- ciem charakterystycznego dla 
tej Tarki", by przez całą noc tradycjonalistów soundu. Dobrv 
grać najwspanialszą muzykę ansambl jest w stanie zagrać 
świata, by wspólnie z publicz- wszystko i potwierdzili to kra- 
nością bawić się przy dźwię- kowiacy. Na zakończenie ża­
kach standardów. Gospodarzem 
imprezy znanej jako „Echa Zło­
tej Tarki" był stargardzki big- 
band. kierowany przez Mieczy­
sława Kwiczałę.

W tym roku „Echa" odbyły 
się nie tylko w Stargardzie.
Jazzmani przyjechali także do 
Szczecina, by w niedzielne po­
południe i wieczór wystąpić w 
„Kontrastach".

Powiedzmy od razu — 
powtórka nie była zbyt udana.
Stargardzka impreza ma swój 
niepowtarzalny klimat, sala do­
mu kultury jest zapełniona do 
ostatniego miejsca. Tego w 
„Kontrastach" niestety brako­
wało, przede wszystkim gorącej 
atmosfery. Muzycy na estra­
dzie, publiczność na widowni — 
to jednak nie to. Poza tym kon 
cert rozpoczął się zbyt wcze­
śnie, godzina 18 nie jest godzi­
ną jazzową.

Nie chcemy jednak odwodzić 
organizatorów od powtarzania 
imprezy. „Echa Złotej Tarki" 
powinny być także w Szczeci­
nie, ale w innej oprawie. Man­
kamenty, o których wspomnie-' 
liśmy, można przecież zlikwido­
wać.

Sam koncert — bardzo dobry. 
Dużym wydarzeniem był nie­
wątpliwie * występ laureata 
„Złotej Tarki" — krakowskiego 
Beale Street Band. kierowane­
go przez trębacza Andrzeja 
Marchewkę. Zespół jest rze­
czywiście doskonały, muzycy 
grają z dużą kulturą, z wyczu-

,..i jego lider Andrzej Mar­
chewka.

grali... „Buona sera seniorina" 
Louisa Prima i to jak! A na 
bis — „Marsz kreolski". który 
można skwitować jednym zda­
niem — w Galicji potrafią 
erać jazz tradycyjny. (jas)

W. CROFTS

Przekład: Urszula Łada-Zab łocka , 
K rystyna Jurasz-Dąbska

— — —  90 ____ __
Nadinspektor Mitchell zdumiał się słysząc jego opowieść.
— To rzeczywiście zadziwiające — przyznał — Gdyby 

ten dokument był przez doktora pisany, dałoby się to ja­
koś zrozumieć. Można sobie wyobrazić, chociaż z trudem, 
okoliczności w jakich takie wyznanie mogło być napisane. 
Powiedzmy, że Koper miał dowody winy doktora, których 
nie wyjawił, gdy tamten przyznał się na piśmie, po to by 
móc go stale szantażować. Ale nawet w tym wypadku 
trudno zrozumieć, dlaczego nie szantażował go tylko ha 
podstawie posiadanych douoodów. Ale te teorie upadają, 
ponieważ dokument jest podrobiony. Sfałszowane wyznanie 
jest bezużyteczne. Czemu więc Roper uważał je za tak cen­
ne, że warto mu było dzierżawić sejf? Przyznaję, że nie 
pojmuję tego i także uważam, że należy tę sprawę wyja­
śnić. Nie wydaje mi się wprawdzie, że pomoże ci to w roz­
wiązaniu zagadki ze Starvel, ale kto wie? Może dowiemy 
się czegoś pożytecznego. Tymczasem nie mów nic o tym 
Philpotowitylko wybieraj się szybko do Szkocji i tam na 
miejscu dowiedz się czegoś więcej.

Tego samego wieczora o 11.40 French na dworcu Kings 
Cross wsiadł do wagonu sypialnego expressu, a rano 
w Edynburgu, zjadłszy śniadanie, przesiadł się na pociąg 
lokalny w kierunku hrabstwa Fife. O jedenastej dojechał 
do Cupar, gdzie mieściła się okręgowa komenda policji 
obejmująca swym zasięgiem i KintUloch, i w piętnaście 
minut później siedział już w gabinecie komendanta wyja­
śniając zdumionemu Szkotowi niezwykły powód swego 
przyjazdu.

— Powiedziano mi, że bezpośrednio po śmierci pani Phil- 
pot coś w tej sprawie budziło pańskie zastrzeżenia — do­
dał pod koniec. — Czy zechciałby pan mi wyjaśnić, co?

— Ależ oczywiście — odpowiedział komendant pochyla­
jąc się ku'gościowi ochoczo — ale proszę pamiętać, że nie 
mieliśmy żadnych wyraźnych podejrzeń. Po pierwsze, był 
to wypadek rzadko spotykany. Owszem słyszy się o lu­
dziach spadających ze schodów, potłuczonych, ale nigdy nie 
słyszałem, żeby ktoś zabił się wtedy. Poza tym nikogo 
w domu nie było oprócz Philpota: nikt . nie mógł potwier­
dzić jego oświadczenia. Ponadto wiedział, że służąca ma 
wyjść. Dziewczyna powiedziała, że pani Philpot była wła­
śnie w gabinecie doktora, gdy ją spytała, czy może od­
wiedzić matkę. Wszystko wyglądało prawdopodobnie. Ale 
tym, co nas trochę wyprowadziło z równowagi było twier­
dzenie, że małżeństwo Philpota było podobno nieszczęśli­
we, a doktora często widywano z jedną z pielęgniarek 
z Instytutu. Muszę uczciwie przyznać, że nie udało się nam 
znaleźć potwierdzenia tych plotek. Jedynym faktem było

to, że Philpotowie nigdzie nie bywali razem, ponieważ ona 
była bardzo towarzyska, a on wcale, ponadto zaś widziano 
raz doktora t tę pielęgniarkę jedzących razem lunch w ma­
łym hoteliku, w Edynburgu. Ale w obu tych faktach nie 
było nic wyraźnie podejrzanego, a wszystko inne mogło 
być tylko plotką. Ze względu na plotki musieliśmy zająć 
się tą sprawą, ale uznaliśmy, że nie było w tym wszy­
stkim nic podejrzanego i tym nasz udział się skończył.

French skinął głową. Wyjaśnienia komendanta były 
dokładne i w pierwszej chwili nie wiedział o co jeszcze 
można by go spytać. Ale siedział dalej, porządkując sobie 
w myślach wszystko, powoli i systematycznie jak zwykle, 
aż wreszcie sformułował pytania, na które chciałby c*-zy- 
mać odpowiedź

— Przypuszczam, że ten drugi doktor, Ferguson, zdaje , 
$» - też nie wątpił, że zabiła się spadając ze schodów?

— Sierżant MacGregor spytał go o to, jak to jest nor­
malnie w takim przypadku. Tak, nie było wątpliwości, że 
uderzenie w skroń było powodem śmierci i jego zdaniem 
mogło to sic przytrafić to czasie spadania ze schodów.

— A ta słynąca nie podeirzewara niczeao?
— No cóż. w ten sposób nie formułowaliśmy pytań. Ale 

jestem pewien, że nie miała żadnych podejrzeń. Zresztą 
to co powiedziała było jasne i proste. Nic nie mogło wzbu­
dzić jej podejrzeń — o ile Dowiedziała prawdę.

— Czy mieszka dalej w Kintilloch’>
— Nie wiem — odpowiedział komendant. — Mam wraże­

nie, że w niedługi czas potem wnszła za maż i wyjechała 
Ale sierżant MacGregor będzie wiedział. Będzie pan miał 
dosyć czasu, żeby pojechać do KintUloch i zobaczyć sic

nim'* Jutro mógłbym tam z panem pojechać, ale dzisiaj 
iiestetn będę cały dzień zajęty.

— Dziękuję panu, chętnie zabacze się z sierżantem, ale 
nie chciałbym pana fatygować. Myślę, że powinienem zo­
baczyć się z wszystkimi osobami, które miabi w tym co­
kolwiek wspólnego. To zresztą tylko formalność, nie Przv~ 
puszczam, że mógłbym sie dowiedzieć czegoś \oięcej niz 
pańscy podwładni. Ale myślę, że muszę sic z nim zoba­
czyć, żeby wykonać polecenie mego szefa. Widzi pan. przy­
puszczamy, że może istnieje jakieś powiązanie ze sprawą 
pożaru w Staryel, którą teraz prowadzę. Nie ma mi pan 
tego za złe.

łc d n )
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•; Jak będzie w Lublinie?

Wysoka porażka duńskiej 
reprezentacji olimpijskiej

W PRZEDOSTATNIM meczu eliminacji piłkarskiego turnie­
ju olimpijskiego w grupie „B” NRD pokonała wczoraj w Mag­
deburgu Danię 4:0 (2:0). Bramki zdobyli: Zoetzsche (20 min. 
z karnego), Backs (32 min.), Mothes (66 min.) i Stahmann (77 
min.). Widzów 11 tys.
PTŁKARZE NRD o b ie l i  wiec MÓWIĄC o e w e n tu a ln e j p rzeg ra - 

IN K U  O D ję il P o la k ó w  k o m e n ta to r te le w iz ji
prowadzenie w tabeU i wyprze- poJd k x e ś lll je d n a k , że snuc ie  tego 
dzają Polskę jednym punktem ro d z a ju  w iz j i  z a lic z y ć  należy do 
oraz różnica bramek. Tak więc n ie z iszcza ln ych  m arzeń , a le  w szy- 
. . .  s tk o  je s t m o ż liw e , k ie d y  p iłk a  je s t
W  ostatnim meczu tej grupy jeszcze w  grze. In n e  k o m e n ta rze  
22 bm. w Lublinie Polska aby pom eczow e n ie  w ró ż y ły  zespo łow i 
awansować do turnieju o ł i m p i j -  N R D  w ię kszych  szans w y ja z d u  do 
skieffo m u s i Rozstrzygnąć na Los A nge les . P o d k re ś la n o , że P o ł- s K ie g o  m u s i  r u z b u z y g in t i  «  ska w  L u b lin ie  do łoży  w sze lk ich  
swoją kortySĆ mecz z Dunczy- st a ra il(  b y  m ecz z D u ń c z y k a m i roz
kama.

Aktualna tabela grupy „B”:

1. NRD 13:3 14—5
2. Polska 12:2 13—6
3. Norwegia 6:10 9—10
4. Dania 5:9 7—10
5. Finlandia 2:14 5—17

s trzyg n ą ć  na s w o ją  ko rz y ś ć . Cha­
ra k te ry s ty c z n e , że agenc ja  A D N , 
n ada ła  in fo rm a c je  z m eczu d o p ie ro  
w  o k o ło  40 m in u t  po je g o  zakoń ­
czen iu . Ranga tego  w y d a rz e n ia  n ie  
b y ła  w ię c  w  N R D  w ysoka .

OBSERWATOREM meczu w

ski, Lucjan Brychczy. Ambasa- 
Mimo tego sukcesu scepty- da PRL 'Y Berlinie zapewniła 

cyzm charakteryzował wszyst- naszemu obserwatorowi spraw- 
kie komentarze pomeczowe z V? }  P°w ™‘ z
jakimi wystąpili sprawozdaw- ^ur8a stolicy NltD, skąd 19 
cy sportowi, zarówno w telewi- bm- we wczesnych godzinach 
zji jak i w radiu NRD. Zgodnie Porannych Lucja* Brychczy 
zwrócili uwagę na przeciętny samolotem odleciał do Warsza- 
poziom meczu, w którym prze- wy, a następnie udał się do Pu- 
konywające zwycięstwo odnie- ław> gdzie znajdującym się na 
śli gospodarze. Wskazali równo zgrupowaniu piłkarzom polskim 
cześnie iż dla reprezentacji oli- Prz^kazał .wrażenia z meczu 
mpijskiej NRD stanowi to osią- NRD -D ania. Spostrzeżenia wy- 
gnięcie „minimum szans” zakwa korzystane zostaną do sprecyzo- 
lifikowania się do udziału w pił ^ a r . „ J? cTzriu,.• „^
karskim turnieju olimpijskim w # .............
Los Angeles. Minimum to

mecz Polska—Dania w Lublinie.

zdaniem komentatora sportowe­
go telewizji NRD — wyznacza 
uzyskanie trzech bramek różni­
cy, co w wypadku remisu Pol­
ski z Danią zagwarantuje pił­
karzom NRD paszporty olimpij­
skie.

Skład polskiej 
ekipy ciężarowców 
na mistrzostwa Europy

USTALONY został skład re­
prezentacji Polski na mistrzost­
wa Europy w podnoszeniu cię­
żarów, które w dniach 27.04.— 
1.05. odbędą się w hiszpańskiej 
miejscowości Vitoria. W 10-oso- 
bowej ekipie znaleźli się wszy­
scy najsilniejsi obecnie nasi za­
wodnicy, którzy równocześnie 
przygotowywani są do występu 
w Igrzyskach Olimpijskich w 
Los Angeles.

W polskiej drużynie panuje 
jednak atmosfera zdenerwowa­
nia. Wyjazd do Hiszpanii ma 
nastąpić w poświąteczny wtorek, 
a tymczasem żaden z członków 
naszej reprezentacji nie otrzy­
mał do wczoraj wizy hiszpań­
skiej.

Oto skład reprezentacji: w. 52 
kg — Bernard Piekorz i Jacek 
Gutowski, w. 56 kg — Stefan 
Leletko, w. 60 kg — Wiesław 
Pawluk, w. 67,5 kg — Mirosław 
Chelbosz, w. 75 kg — Piotr 
Maaidra, w. 82,5 kg — Zbigniew 
Podgruszecki, w. 90 kg — 
Andrzej Piotrowski, w. 100 kg 
— Andrzej Komar oraz waga 
—f-110 kg — Robert Skolimow­
ski.

Debiutują w mistrzostwach 
Europy seniorów — B. Piekorz 
1 Zb. Podgruszecki, ale Piekorz 
jest już wicemistrzem świata i 
Europy juniorów.

Pasy dla bokserów
D Z IA Ł A C Z E  s p o rto w i ze S łupska , 

gdz ie  odbędą s ię  55 m is trz o s tw a  
P o ls k i se n io ró w  w  boks ie , posta ­
n o w i l i  p o w ró c ić  do  t r a d y c j i  paso­
w a n ia  m is trz ó w  k r a ju .  W  s łu p s k ie j 
fa b ry c e  K o m b in a tu  S kórzanego 
„ A lk a ”  dob iega  ko ń ca  szyc ie  d w u ­
n a s tu  p ię k n y c h  pasów , p rzeznaczo­
n y c h  d la  n a jle p s z y c h  b o kse ró w .

W  Rosłocku

Hansa -  Pogoń 1:1
PIŁKARZE Pogoni rozegrali 

w Rostocku towarzyskie spot­
kanie z tamtejszą Hansą. Mecz 
zakończył się wynikiem 1:1, a 
do przerwy prowadzili gospo­
darze 1:0. Bramkę dla Pogoni 
zdobył Ostrowski.

Zapasy

Udany start
pyrzyckiego TMR
W  S IE R A D Z U  o d b y ły  się m is trz o ­

s tw a P o ls k i szkó ł ro ln ic z y c h  w  za­
pasach w  s ty lu  w o ln y m . I I  lo k a tę  w  
k la s y f ik a c j i  d ru ż y n o w e j w y w a lc z y li 
na ty c h  zaw odach u c z n io w ie  T ech ­
n ik u m  M e c h a n iz a c ji R o ln ic tw a  z P y ­
rz y c .  In d y w id u a ln ie  n a j le p ie j spo­
śród  naszych  za w o d n ik ó w  sp isa ł się 
R o b e rt K lim c z a k , k tó r y  t r iu m fo w a ł 
w  w adze do 48 k g . (jg )

Raport o stanie szczecińskiej kultury fizycznej

Z I I I

S Z C Z E C IŃ S K IE  k a ja k a rs tw o , na o l im p ijs k i w ys tę p . O b o k  n ie - s u lta c ję  k a d ry  ju n io ró w . O żyw ie - 
s p o rt c h lu b ią c y  się o l im p ijs k im i go do sze ro k ie j k a d ry  n a ro d o w e j n ie  w  C za rn ych , p o w o li bo  p o w o li 
tra d y c ja m i,  p o pad ło  w  ko ń c u  ia t na leża  ta kże : L . D um a — za - (na  n is k ic h  jeszcze szczeblach 
s ie d e m d z ie s ią tych  w  g łę b o k i k r y -  w o d n ik  i  jednocześn ie  t re n e r  k a -  s p o r to w e j h ie ra rc h ii)  jednakże  
zys. w ś ró d  g łó w n y c h  p rz y c z y n  ja k a rs k ie j f i l i i  W is k o rd u  w  G ry -  n a s tę p u je . K a ja k a rz e  w iążą też 
ta k ie g o  s tanu  rzeczy  w y m ie n ia  f in ie .  T . L a tk o w s k i Z . B e lk o . D  duże  n a d z ie je  z fa k te m  o b ję c ia  
się pow ażne za n ie d b a n ia  w  szko- G ło w a c k i o ra z  ju n io r  Ja n  W i-  na d  n im i p a tro n a tu  przez spó ł- 
le n lu  m ło d y c h  a d e p tów . W o k re -  czew ski. b rą z o w y  m e d a lis ta  m i-  d  z ie ln i ę „P re fa b u d ” . z k tó r e j za- 
słe fu n k c jo n o w a n ia  tz w . l ig  k a - s trz o s tw  E u ro p y  (w ra z  z A . S oło- ło.gą za m ie rza ją  naw iązać  żywą 
ja k o w y c h , w  pogon i za ja k  n a j-  du ch ą  z B u d o w la n y c h  O ls z ty n ) w  w sp ó łp ra cę . u m o ż liw ia ją c  je j 
w iększą  ilo ś c ią  p u n k tó w , k o n -  k a te g o r ii C-2. Na m is trz o s tw a c h  m .in . k o rz y s ta n ie  z p rz y s ta n i i  tu  
c e n tro w a n o  się g łó w n ie  na p ra cy  P o ls k i se n io ró w  k a ja k a rz e  W i- ry s ty c z n y c h  k a ja k ó w , 
z w ąska g ru p a  n a jle p szych , spy- s k o rd u  z d o b y li co p ra w d a  t y lk o  S ZC ZE C IN , ja k  w s p o m n ie liśm y  
cha ja  c na boczny to r  p racę  2 jeden  b rą z o w y  m e d a l w  k -4  500 m  posiada O środek S zko len ia  O lim - 
m łodz ieżą . G dy  lid e rz y  bądź za- (B e lko . D um a K rz y ż a ń s k i, L o t -  p ijs k ie g o  p rz y  W is k o rd z ie . O bok 
p rz e s ta li u p ra w ia n ia  k a ja k a rs tw a  k o w s k i)  z a a k c e n to w a li ty m  je d - za w o d n ik ó w  teao  k lu b u  na leży  do 
bądź też z m ie n il i b a rw y  k lu b o w e  n a k  s w ó j p o w ró t na k ra jo w ą  n ie g o  ró w n ie ż  k i lk u  k a ja k a rz y  z 
— se n io ró w , n ie s te ty  tru d n o  u  a renę . W a rto  też w spom n ieć  o G orzow a N o w e j S o li i  Poznania, 
nas u trz y m a ć  g łó w n ie  z r a c j i  dw ó ch  z ło ty c h  k rą ż k a c h  W iczew - N ie  m a n a to m ia s t re p re ze n ta n - 
n ie w ie łk ic h  m o ż liw o śc i w  z r.k re - sk iego  na o g ó ln o p o ls k ie j s p a rta - tó w  C za rnych , k tó rz y  zdecydow a 
s ;.e sp ra w  s o c ja ln o -b y to w y c h  — za- k ia d z e  o raz  b rą z o w y m  m eda lu  11 się posłać d wóch sw ych  zaw ód- 
b ra k ło  ic h  następców , z a b r:.*  o  D  G ło w a ck ie g o  na M P  ju n io ró w  n .k ó w  — P. S tok łosę  i  J . B o ja r -  
k o le jn y c h  g ru p  w chodzacvch  w  s ta rszych  oraz p rzyn a le żn o śc i J sk  ego do podobnego o ś rodka  w ... 
w ie k  se n io ra . Do tceo  dosz ły  ró -  W iczew skiego . M . O ie lm k a . D  O lsz tyn ie . U czyn .o n o  to  z ob a w y 
in e  p ro b le m y  sp rzę tow e i m ało 
a k ty w n a  dz ia ła ln o ść  na rzecz 
szerszej p o p u la ry z a c ji tego sp o r!u  
w śród  m łodz ieży . Z a b ra k ło  też 
ś ro d o w is k u  k a ja k o w e m u  odp o ­
w ie d n ie j s iły  przebi.cia w  okres ie  
p o w s ta w a n ia  to ru  rega tow ego na 
D z ie w o k liczu . Z a m ia s t u tw ó rz /c  
ta m  o b ie k t w to ś la rs k o -k a ja k o w y  
u tw o rz o n o  je d y n ie  w io ś la rs k i.  K a ­
żdorazow o o rg a n iza c ja  zawodowi 
k a ja k o w y c h  na ty m  to rze . z a li­
czanym  do na jle p szych  w  k ra ju ,  
w ym aga  p rzem ieszczan ia  l in  z bo­
ja m i.  A  to  ko sz tu je . W e fekc ie  
w ięc . m im o  iż  m ias to  d ysp o n u je  
ś w ie tn y m  w o d n ia c k im  o b ie k te m , 
nasza k a ja k a rs k a  m ło d z ie ż  w  w ie ­
lu  p rzyp a d ka ch  u ie  u m ie  p ływ a ć  
w  to ra ch .

K R Z E W IE N IE M  k a ja k a rs tw a  
z a jm u ją  s ię  u nas ty lk o  d w a  k lu  
b y : W isko rd  i C z a rn i. W p ie rw ­
szym  u p ra w ia  ten  s p o r t 126 osób, 
a w  d ru g im  120. W »ko rd  ma se­
n io ró w  11. a C za rn i... d w óch . W 
ogó le  n a to m ia s t n ie  m a m y w  te j 
k a te g o r ii w ie k o w e j k o b ie t. Są na­
to m ia s t w  g rupach  m ło d z ie żo w ych  
o bu  k lu b ó w .

Z a ró w n o  w  W isko rd z ie  ja k  J 
C za rn ych  na s tą p iła  w  o s ta tn im

ła ń 6Sna '“ rzecz  3 r o z w o ^ ^ k a ja k a r -  L e śn ia ka  i  D . G ło w a ck ie g o , do iż  b a rd z ie j d y n a m ic z n y  w is k o rd  
s tw a  W isko rd  p rz y  is to tn e j po - O środka  S zko len ia  O lim p ijs k ie g o , może im  zap roponow ać zm ianę 
m o cy  m a c ie rzys te g o  z a k ła d u  p ra -  p ra cu ją ce g o  na k o n to  na s tę p n ych  b a rw  k lu b o w y c h . R o zu m ie m y o - 
cy . ba rdzo  m o cn o  w spom aga ją - Ig rz y s k . ba w y  d z ia ła czy  1 tf erl er^  £
cego k lu b  w y b u d o w a ł na sw e j K ro k  d o  p rzodu  p o c z y n ili ró w -  C za rn ych . A b su rd e m  1est je d n a k  
p rz y s ta n i ’ h o te l z zapleczem , n łe ż  C za rn i, k lu b  k tó r y  p on iós ł b y  szczecińscy za w o d n icy , w  sy - 
adzie z lo k a liz o w a n o  O środek Szko duże  s tra ty  k a d ro w e  w  k a te g o r ii tu a c j i  g d y  m a m y  w ła sn y  O środek 
lenda O lim p ijs k ie g o . C z a rn i z se n io ró w . B y l i  je g o  z a w o d n icy  — S zko len ia  O lim p ijs k ie g o  t re n o w a li 
k o le i w  ce lu  s tw o rz e n ia  k a ja k a -  w s p o m n ia n y  ,1uż K rz y ż a ń s k i (W i-  poza n im . W te j sp ra w ie  oba k lu -  
rzoan lenszvch  w a ru n k ó w  d o  o ra  s ko rd ), M . M a c h iń s k i i  J . K o za - b y  muszą się ja k o ś  dogadać, 
cy  i  ro z lu ź n ie n ia  „W e n e c ji”  (v is  k le w ic z  (o b a j A Z S  W ro c ła w ) C . K a ja k a rs tw o  to  sp o rt t ru d n y  » 
a v is  D w o rca  G łó w nego) k tó rą  Jach  (S to czn io w ie c  G dańsk), a przez to  d la  w ie lu  m ło d y c h  lu -  
d z le liili o n i z w io ś la rz a m i, p o d ję li ta kże  odchodzący obecn ie  z k lu b u  d z i n ie z b y t a t ra k c y jn y  Na new­
sie znaczne j m o d e rn iz a c ji d a w - D . E m llja ń c z y k . na leżą _d0 szero- no  je d n a k  m e  b ra k u je  u  nas Je- 
ne1 p rz y s ta n i i  b u d y n k u  W łó k - k le j  k a d ry  n a ro d o w e j. C hoć god- go m ło d y c h  e n tu z ja s tó w . W społ- 
n ia rz a  p rz y  u l.  B en iow sk iego , n y c h  ic h  nas tępców  na ra z ie  n ie  p raca  ze szko ła m i w ym aga  w ięc 
gdzie  n ie b a w e m  p o w in n i zagospo- m a  d a je  o  sobie znać m łodz ież, b a rd z ie j d y n a m ic z n y c h  dz ia ła ń , 
d a ro w a ć  się p rz e d s ta w ic ie le  ic h  A . Gos b y ł  p ią ty  na M P  ju tn io - P o trzeba  też S zczec inow i w ię c e j 
s e k c ji k a ja k o w e l.  W  zakres ie  ba- ró w  s ta rszych  w  c - l .  w ś ró d  ju -  a tra k c y jn y c h  Im p re z  T o  z k o le i 
zy  n a s tą p iła  w ię c  p o p ra w a . Po- n io ró w  m ło d szych  w  k a t .  c-7 -  w iąże  sdę z w cze śn ie j w sp o m n ia - 
z o s ta ły  je d n a k  p ro b le m y  sp rzę to - W . S tok łosa . P  S tok łosa . P . He- ną sp ra w ą  to ru  na D z ie w o k liczu . 
w e a od pew nego  czasu p o ja w i-  m e c k i. P . P a w la k . J. B o ja rs k i C. k tó rą  na le ży  d o p ro w a d z ić  do ro z - 
łv  ‘s ie  ró w n ie ż  tru d n o ś c i p a liw o -  K o p a cze l i  G . H o rd y ń s k i z d o b y li sądnego f in a łu ,  
w e S P rz y d z ia ły  b e n ze n y  d la  m o- b rą z o w y  m e d a l na M P a W . S to - R E A S U M U JĄ C  m o in a  pow .e- 
to ro w y c h  ło d z i t re n e ró w  p ro w a - k ło sa  z a ją ł 4 lo k a tę  w  k a t.  c - l .  dezieć iż choć naszem u ka .taka r- 
dzących  i  jednocześn ie  a s e k u ru - Z a n o to w a n o  też tro c h ę  os iągn ięć  s tw u  d a le ko  jeszcze do d a w n e j 
ia eveh  ć w iczą cych  z a w o d n ik ó w  na n ie o f ic ja ln y c h  M P  m ło d z ik ó w  ś w ie tn o śc i, n ie z b y t m ocna je s t je -  
sa b o w ie m  m e w ys ta rcza łą ce . O s ta tn io  n a to m ia s t na k o n s u lta c ji go po zyc ja  na k ra jo w e j a re n ie  i

W IZ Y T Ó W K A  naszego ka ja tk a r- k a d ry  n a ro d o w e j ju n io ró w  W n ie  n a le ży  ono do w iz v tô w e k  
i tw a  to  w S d  K a ja k a rz e m  n r  S tok łosa  w  o g ó ln e l p u n k ta c j i  k a -  szczecińskiego sp o rtu . n ie m m e j 
1 le s t w  n im  K a z im ie rz  K rz y ż a ń -  n a d y jk a rz y  u p la s o w a ł się na I I  je d n a k  zaczyna w v t> lvw ać  na szer 
s k i o n ^ iś  za w o d n ik  C za rn ych , m ie jscu , za J . W iczew skdm  z W i-  sze w ody . a to  ro d z i n a d z ie ję  na 
k tó r y  s ta r to w a ł m jin . na m dstrzo- s k o rd u . B eata  P a w la k  z k o le i -  lepszą jego  przysz łość. 
stwaich św ia ta  i  ma duże szanse m ło d z iczka  w y g ra ła  je s ienna  k o n  _ J a te k  O *  -

Trening wielozadaniowy, ale... nie katorżniczy

Zawierzyć Wagnerowi
Z W Y S T Ę P E M  p o tó k ich  s ia tk a rz y  Jaką  w ię c  d rogę  o b ra ł -W a g n e r i m eczach k o n tro ln y c h . In te n s y w n y  

na ig rzyska ch  w  Los Ange les p o i- jego  asystenci?  Po p ie rw sze , w p ro -  t re n in g  p rz y tła c z a  za w o d n ikó w , 
ścy k ib ic e  w iążą  duże nadz ie je . Czy w adzono k o n s u lta c je  w  tra k c ie  liga T rze b a  je d n a k  zachow ać c ie rpd i- 
są o ne  uzasadn ione  i  ja k  p rzebiega i  to  p o z w o liło  p rz y s tą p ić  do  p ie rw -  wość i  z a w ie rzyć  W a g n e ro w i. Jeś li 
c y k l p rzy g o to w a ń  d o  te j im p rezy?  sze j fa z y  p rz y g o to w a ń  ze znacz- za w o d n ic y  u w ie rzą  m u  ta k  ja k  
Z  ta k im i p y ta n ia m i d z ie n n ik a rz  n ie  wyższego pu ła p u . T o  b y ł w s tę p  p rzed  M o n tre a le m , d ru ż y n a  może 
P A P  z w ró c ił się do szefa w y  szko- d o  w ła ś c iw e j p ra c y . Po d ru g ie , z in -  os iągnąć  d o b ry  w y n ik ,  
le n ia  P o lsk ie g o  Z w ią z k u  P i łk i  S ia t te n s y fik o w a n o  tre n in g  d o p ro w a d za - c h c ia łb y m  jeszcze p o d k re ś lić  te  
k o w e j — W ła d ys ła w a  H e lle ra . Jąc d z ie n n ą  d a w kę  d o  6 -8  godz in . ^  M n ie d b a n o  żadnego szczegółu

— O d M o n tre a lu  ś w ia to w a  czo- M uszę tu  je d n a k  od ra zu  zastrzec, ~ - . ^ a,ceE£> rni-eó w n łv w  na  p rzyg o - 
łó w k a  w y ró w n a ła  się. w  re a ln e j o -  że n ie  je s t to  t re n in g  . .k a to rż n j-  z a ró w n o  od s tro n y  m y ś li
cen ie  nasz zespół trzeba  po s ta w ić  cz y ” . s z k o le n io w e ! 1ak i  od s tro n y  o r -
obeende n iż e j n iż  ZSRR, B ra z y lię  1 Ja n  Ryś. W ito ld  K re b o k  i  sam g ^ z a e \M n o - { in a t^ w e 1  Teraz
U S A . Je ś li dodać do tego  czo łow e W agner s tosu ją  tz w . t re n in g  w ie -  *  -  zaIeżv ^  tre n e ró w  i  za-
d ru ż y n y  A z j i  1 K u b ę  o k a z u je  się, lo z a d a n io w y . w y c z e rp u ją c y  ~  a le  ^ - J L lk ó w  
że aw ans  do  s tre fy  m e d a lo w e j je s t w s ze ch s tro n n y . I  w reszc ie  trz e c i
d la  p o lsk ie g o  zespołu zadaniem  e le m e n t — w p ro w a d z e n ie  n o w y c h  S ia tka rze  tre n u ją  obecn ie  w T u - 
tru d n ie js z y m  n iż  sądzi p rz e c ię tn y  m e to d  k o n t r o l i  p rze b ie g u  c y k lu  ra w ie  k .  O po la , a w  p ie rw szych  
k iłb ic . szko len iow ego^ ta k ic h  ja k  p ró b y  w y  d n ia c h  m a ja  ro ze g ra ją  se rię  spo t-

A b y  n a w ią za ć  w a lk ę  z czo łów ką  d o ln o śc io w e  w yp ra c o w a n e  przez k a ń  z zespołem  B ra z y li i.  Od 11 do 
trzeba b y ło  z m ie n ić  za łożen ia  szko- W agnera  i  p ro w a d zo n e  przez In -  31 m a ja  p rze w id z ia n e  Jest zg ru p o - 

. le n io w e  dość g ru n to w n ie .  W  po - s ty tu t  S p o rtu , czy  zastosow an ie  w a n łe  w  F o n t Rom eu (F ra n c ja )  J 
p rz e d n im  sezonie ce lem  b y ło  u z y - c y b e rn e ty c z n e j m e to d y  badań cha-- to  będz ie  ch yb a  d e c y d u ją c y  m o- 
ską n le  k w a l i f ik a c j i  d o  Ig rzysk , a ra k te ru .  W a rto  też wsroom nieć. że m e n t p rz y g o to w a ń  ze w zg lę d u  na 
ro zp o czyn a ją cy  p racę  z d ru żyn ą , w y d łu ż o n e  z o s ta ły  c y k le  t re n in g » -  szczytow a in te n syw n o ść  p ra c y  t re -  
H u ibe rt W agner c h c ia ł skonsoLido- v/e  -  10—16 d n i do  20 i  w ię c e j. F o -  n in g o w e j. N as tępn ie  d ru ż y n a  w y je -  
w ać zespół, w p ro w a d z ić  z a w o d n i- d y k to w a n e  to  b y ło  o czyw iśc ie  cza- d z ie  do  B ra z y li i na m ecze re w a n - 
k ó w  w  c y k l t re n in g o w y . Po m l-  sem trw a n ia  tu rn ie ju  o lim p ijs k ie -  żow e. P o  p o w ro c ie  p rz e w id z ia n y  
s trz o s tw a c h  E u ro p y , gdzie  w  dość go. je s t  u d z ia ł w  ba rd zo  w ażnym
d ra m a ty c z n y c h  o ko liczn o śc ia ch  d ru -  T re n e rz y  są zdan ia , że in n e l d r  o -  sp ra w d z ia n ie  — M e m o ria le  Sawwd-
żyna z a ję ła  d ru g ie  m ie js c e , nastą - g j n ie  m a. D e cyd u ją ce  d la  w y n ik u  ną (16—25.6.). D o p ie ro  w te d y  ocen ić  
p iła  gene ra ln a  zm iana  w  szko le n iu , znaczen ie  b ę dz 'e  m ia ła  w e w n ę trz n a  będzie  m ożna re a ln ie  szanse o lim -  
Z m ie n iła  s ię  n ie  t y lk o  ob ję tość, so ó in o ść  zespołu, je s o  cechy w c li-  p i js k ie .  O s ta tn i o k re s  s ia tk a rz e  spę- 
a le  1 ja k o ś ć  tre n in g ó w . A b y  ode- c jo n a ln e . Tego w ła śn ie  d ru ż y n ie  dzą pod O lsz tyn e m , gdzie rozeg rane  
g ra ć  w  L c s  A nge les  znaczącą ro lę  b ra k u je  o b ecn ie  1 uw ażam , że to  m a ją  b y ć  jeszcze d w a  mecze k o n ­
t r  zęba b y ło  z in te n s y f ik o w a ć  p racę , w ła ś n ie  le ż y  u p o ds taw  po rażek w  tro in e .

Podwójny sukces
„Warskicgo“ w siatkówce

W RAMACH X X  
Rekreacyjnego Tur­
nieju Najlepszych 

H  J odbyły się rozgryw- 
ki siatkarek i siat-, 
karzy. W obu gru­

pach triumfowały ekipy Stocz­
ni Szczecińskiej im. A. War- 
skiego. Panie ze stoczni wy­
przedziły drużyny: FMS „Pol- 
mo”, SPBP, WPKM, Dolnej 
Odry, PEDiM-u i Hydromy, a 
stoczniowcy pozostawili w po­
konanym polu: Hydromę,
SPBP, Pomeranię, SSR „Gry- 
fię” i Taxi. W łącznej punkta­
cji obu turniejów siatkówki 
zwyciężyła ekipa „Warskiego” 
przed SPBP i PEDiM-em.

Turniej „ t o a “
O G N IS K O  T K K F  ..M ors” , d z ia ła ­

ją c e  p rz y  SM  „ K o le ja r z ” , o rg a n i­
zu je  na W zgórzu  H e tm a ń s k im  w  
d n ia c h  24—23 bm . tu r n ie j  - ten isa  
z iem nego  o p u ch a r prezesa Z  W 
T K K F . Z ap isy  p rz y jm o w a n e  są na 
k o r ta c h  W zgórza H e tm a ń sk ie g o  co- 
«izien.rue od  godz. Iż
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CZWARTEK, 
19 KW IETNIA

DZIŚ:
Adolfa, Tymona 

JUTRO:
Czesława, Agnieszki

POGODA
ZACHMURZENIE małe i 

umiarkowane. Temperatura 
do 13 stopni, nad morzem 
plus 8. Wiatry słabe zmien­
ne.

D Z IŚ  ra n o  w  S zczecin ie  ciś­
n ie n ie  w y n o s iło  1031 hPa <773 
m m  Hg). W c ią g u  d n ia  p rze ­
w id y w a n y  n ie w ie lk i spadek ciś 
n ie n ia .

D O R O S ŁY C H  — U n i i  L u b e ls k ie j;  ce” . 17 W ia d o m o śc i. 17.15 W id o w is k o  
W iSW N., P O Ł O Ż N IC T W O , G IN E K O - d la  d z ie c i. 18 Z w ie rz ę ta  p rzed  kam e- 
L O G IA  — re jo n o w e . rą . 18.30 S ta ra , ch iń s k a  sz tu k a . 18.50
P R Z Y C H O D N IE  T V  dz iec ięca . 19 W szys tko  co je s t
D Z IE C IĘ C A  — u l.  W o jc iecha  7 — p ra w e m . 19.25 P rognoza  pogody, k ro  
g. 20—8; D O R O S ŁY C H  — a l. Je d - n ik a . 20 P ro g ra m  ro z ry w k o w y . 20.45 
nośc i N a ro d o w e j 12 — g. 19—7; STO - O b ie k ty w . 21.30 F ilm  f r . - w ł .  „P rz y -  
M A T O L O G IC Z N A  — a l. Jednośc i Na goda w  R io ”  z J. P. B e lrr ib n d o . 23.15 
ro d o w e j 12 — g. 20—7; u l.  Nad K ro n ik a .
O drą  20 — g. 8—18. P R O G R A M  U

D o k u m . f i lm  ra d ź . „M ia s to  na ska 
le ” . 17.10 Radź. f i lm  d o k u m . 17.35 
F ilm  ra d ź . „D łu g a  d ro g a ” . 17.50 TV 
dz iec ięca . 18 D . c. f i lm u  „D łu g a  d ro ­
ga” . 18.55 W iadom ośc i 19 F i lm  TV 
N R D  „N a sz  c z ło w ie k  k ró le m ”  20 
F ilm  T V  „M ic h a ł S tro g o w ” . 21.30 
K ro n ik a .  22 M agazyn k u ltu ra ln y .  
22.45 F ilm  f r .  „N a n a ”

P R O G R A M  ZSRR
14.15 W sp om n ien ia  z d z ie c iń s tw a . 
14.55 D ro g i p rz y ja ź n i ZSR R  — 
P R L . 15.20 N a u ka  g ry  w  szachy. 
15.50 W esołe n u tk i .  16 B u d u je m y  
B A M . 16.45 W iadom ości. 17 W szech­
n ic a  le n in o w s k a . 17.30 F ilm  „N ie ­
chc iana  m iło ś ć ”  19 D z ie n n ik . 19.35 
K o n c e r t z o k a z ji D n i K u l tu r y  P o l­
s k ie j.

19, 20, 22,

D E L F IN  (k in o  s tu d y jn e  — te l. 468-78)
— „ B y ł  ja zz ” , g. 15.45, — po l., 1. 15; 
p ią te k : g. 9, 11, 13.15, 15.45, 13, 20.15; 
CO LO SSEU M  (te l.  453-18) — „W id z ia ­
d ło ” , g. 16, 18, 20 — po l., 1. 18 (czw ar 
te k  i  p ią te k ); KO SM O S (te l.  380-03)
— „T o o ts ie ” , g. 9, 11.30, 14. 16.30, 19
— U S A , 1. 15 (c z w a rte k  i  p ią te k );
B A Ł T Y K  ( te l.  733-35) — „ I  t y  zosta­
n iesz In d ia n in e m ” , g. 15 — p o i.;
„1941", g. 16.45, 19 — U S A , 1. 15
(c z w a rte k ); P O L O N IA  ( te l.  221-834) — 
„N a  tro p ie  S o ko ła ” , g. 14.30 — N R D ; 
„A fe r a  C onco rde ” , g. 16.30. 18.30 — 
w ł.,  1. 15 (c z w a rte k  i  p ią te k ) ; P IO ­
N IE R  (te l.  475-02) — „G ro ź n y  m ró w - 
k o le w ” , g. 10 — p o i.; „W y s p a  z ło ­
cz y ń c ó w ” , g. 11, 12.40, 14.15 — p a l.; 
„N ie b ie s k ie  k o łn ie r z y k i” , g. 16. 18.15,
20.30 — U S A , 1. 15 (c z w a rte k  i  p ią ­
te k ) ; D R U Ż B A  (te l.  356-05) — „P .S .” , 
g. 17, 19 — N R D , 1. 18; Z A M E K  ( k i­
n o  s tu d y jn e )  — „W s p o m n ie n ia  ze 
s ta re g o  P e k in u ” , g. 17, 18.45 — c h iń ­
sk i, 1. 15; P R O M IE Ń  (te l.  374-95) -  
„K a s k a d e r  z p rz y p a d k u ” , g. 16, 18.30
— U S A , 1. 18; M A R S  — „P osag  ks ięż
n ic z k i R a lu ” , g. 16 — ru m .;  „U c ie c z  
k a  z N ow ego J o rk u ” , g. 18, 20 —
U S A , 1. 18; S Z M A R A G D O W E  (Z d ro ­
je )  — „39 s to p n i” , g. 17, 19 — ang., 
1. 12; P R Z Y JA Ź Ń  (D ąb ie ) — „P o szu ­
k iw a cze  za g in io n e j a r k i ” , g. 17.30,
19.30 — U SA, 1. 12; 1 M A J  (Ż yd ó w ce )
— „B o b b y  D e e r f ie ld ” , g. 18 — U S A , 
1. 15; B A J K A  (P o lice ) — „S z c z ę k i 
I I ” , g. 17, 19; G R Y F  (G ry f in o )  — 
„C l iv e t ”  — po l., 1. 18; „ W ie lk i  wąż 
C h in g a ch g o o k ”  -  N R D ; R O B O T N IK  
(P -rz y c e )  — „P ie rw s z a  m iło ś ć ”  — 
w ł. ,  1. 18; „L e g e n d a  o n a jw a le c z n ie j 
szym ”  — radź ., 1. 12; W IS Ł A  (G o le ­
n ió w ) — „C zas A p o k a lip s y ”  — U SA, 
1. 18; „T rz e c i ks iążę”  — CSRS; IN A  
(S ta rg a rd ) — „T o o ts ie ”  — U S A , 1. 
15; D A R  (S ta rg a rd ) — „N o s fe ra tu  
w a m p ir ”  — R F N , 1. 18; „Z a  s ie d m io ­
m a  g ó ra m i”  — N R D .

R E P E R T U A R  K IN  na po d s ta w ie  In ­
fo rm a c ji  OPR*F

P R O G R AM  I
16 P o ra d n ik  b u d o w la n o -m ie s z k a n io - 
w y . 16.30 W iadom ości. 16.40 D la  m ło ­
d y c h  w id z ó w : O m n ie , o  to b ie , o 
nas. 17 F i lm  d la  m ło d z ie ży  „A ra b e -

Ti ~
M U Ż E U M  — S T A R O M Ł Y Ń S K A  27 —
S z tu ka  po lska X X - le c ia  m ię d zyw o ­
jen n e g o : W ła d z tw o  k s ią żą t p o m o r­
s k ic h . S z tuka  Pom orza  Z a chodn ie ­
go X I I —X V II  w .; S ta re  sre b ra : Da w  
na -ce la n a ; W ize ru n e k  k o b ie ty  — 
g. 10—17; S T A R O M Ł Y Ń S K A  1 — P o l 
sk ie  m a la rs tw o  współczesne. M a rtw a  
n a tu ra  — te m a t za rzu co n y9 -  g. 
10—17; W A Ł Y  C H RO BREG O  3 — P o l- 
sica nad B a łty k ie m  przed ! 000 la i 
P rz y ro d a  m orza  In s tru m e n ty  i  po­
m oce n a w ig a c y jn e  U rządzen ia  i  me 
ch a n izm v  s ta tk ó w  m o rs k 'c h . Gospo­
d a rk a  m orska  na P om orzu  Z achod ­
n im  1945 —197!) O k rę t w  sztuce : Daw 
na k u ltu ra  lu d o w a  na P om orzu  Z a ­
c h o d n im : K u ltu ra  A e'v k i  Z achod ­
n ie ; Fetvsze gavożdz; '  vg p le m ie n ia  
B akongo  (Z a ir)  — g. 10-17; S T A R Y  
R A T U S Z  — p l. R zep ichy  -  O ddz ia ł 
H is to r i i  M iasta : D z e j e  Szczecina od 
X  w ie k u  do w spó łczesnośc i. Nasz 
Szczecin — d o k u m e n ty  35-leola 
K o n ce p c la  p ro g ra m o w o -p rze s trze n n a  
Podzam cza w  S zczecin ie  -  W vstaw a 
p o k o n k u rs o w a  — g. 10—17.
K i . U l  „ K I  U N X I”  -  M a ria cka  6/8 
— ..T e 3 tr M a ły  w  S zczecin ie  — la ta  
1945 -1943” : M a la rs tw o  S ta n is ła w y  1 
Tadeusza S ob ieszczvków  — g. 17—20 
W D K  (Z am ek) -  R ysunek  s a ty ry c z ­
n y  M a rka  P o lańsk iego  — e 10 -13 
B W A  Z A M E K  -  Q u a d rie n n a le  d rze ­
w o ry tu  i  l in o r y tu  p o lsk iego : M a la r­
s tw o  R "  •’ a rd a  T o m czyka  (E lb lą g ) — 
g. 9 -17 .

S Z P IT A L E
C H IR . D Z IE C IĘ C A  — U n i i  L u b e l­
s k ie j (d y ż u r  o g ó ln y ): D Y Ż U R  O P A ­
R Z E N IO W Y  — W o jc ie ch a  7; C H IR .

ska P o lsk ie g o  44, czyśc i 
k o ż u c h y , zamsze, ga rd e ­
ro b ę , fa rb u je  spodn ie , 
b iuzK i, koszu le , m a ry ­
n a rk i,  p łaszcze s z tru kso ­
we m a te r ia ły .  Z a t ru d n i­
m y  p e łn o le tn ią  uczen ­
n icę . T eL  22-76-32.

11303-G.
R E G E N E R A C JA  re f le k ­
to ró w  sam ochodow ych
— P rze m ys ła w  H o ra , ' 
C zo rsz tyńska  30.

8450-G
P R Z Y S T A W K I do  od ­
b io ru  zachodn ich  s ta c ji 
U K F  — 4200 m. u k ła d y  
b e r liń s k ie j fo n i i  T V  —
1 320 z ł, sk le p  te ch n icz ­
n y , S ta rg a rd  Szczeciń­
sk i, u l.  B o h a te ró w  S ta ­
lin g ra d u  2a. 8503-G
D E Z Y N S E K C JA  — Z io m  
k o w s k i, 23-32-65.

5731-G
F IA T A  125 p -  1076 — 
sprzedam  lu b  zam ien ię  
na  120 p 1979—80. O fe r ty  
B iu ro  O głoszeń Szczecin 
10326.
N O W Ą  zam ra ża rkę  za­
m ie n ię  na lo d ó w k ę  
„M iń s k ” . T e l. 75-210.

10342-G

K U P N O

Ł A D Ę  do re m o n tu  k u ­
p ię . T e l. 773-82.

11558-G
G A R A Ż  w  re jo n ie  u l. 
W itk ie w ic z a  ku p ię , w y ­
n a jm ę . 733-68. 11543-G

S P R Z E D A Ż

F IA T A  125 p , sprzedam . 
T e l. 22-62-65. 11566-G
S YR EN Ę 104, s ia tk ę  d ru  
elaną, o b rą c z k i z ło te , 
p iln ie  sprzedam . T e l. 
232-116, godz. 8—14.

11425-G
K A R O S E R IĘ  używ a n ą  
Zaporożca  sprzedam . 
T e l. 23-22-51, po 16.

11438-G
M Z 258 sprzedam . G o­
le n ió w , te l.  26-46.

11541-G
B IL A R D  e le k try c z n y  
sprzedam . T e l. 882-53.

11505-G
N A M IO T  fo l io w y  k o m ­
p le tn y  z og rzew an iem  
i  10 tys . ce b u le k  f r e z j i  
p e łn y c h  o ra z  F ia ta  126 p
— 1980 r .  w  bardzo do ­
b ry m  s ta n ie , sprzedam . 
S zczec in -S m ie rdn ięa , u l.  
N a u czyc ie lska  13.

11524-G
K IO S K  w a rz y w n o -o w o ­
co w y  sprzedam . T e l. 
823-216. 11447-G
G R U N D IG A  — te le w iz o r 
k o lo ro w y  67 — p rz e k ą t­
na, n o w y  — z d a ln ie  s te ­
ro w a n y  z m in i-k o m p u ­
te re m  o k a z y jn ie  sprze-. 
da m . U l.  B ogus ław a  2i / l .

11408-G
R U B IN A  714 sprzedam . 
T e l. 521-869. 11547-G
R U B IN A  714 sprzedam . 
T e l. 723-60. 11546-G
N E P T U N A  — k o lo r ,  no ­
w ego, p rze s tro jo n e g o , 
sprzedam . 415-425.

11443-G
W ID E O T O N  P A L /S E - 
C A M  n o w y  sprzedam . 
S zczec in -D ąb ie , u l.  C ho r 
w a cka  8. 11507-G
„A M A T O R A  3” , „ F in e ­
z ję  3” , Z e n ita  T T L , k o ­
lu m n y  sprzedam . T e l. 
761-69. 11437-G
K L A R N E T  A m a tł,  sy­
stem  fra n c u s k i sprze­
dam . U L B udz iszyńska  
47/24. 11565-G
M E B L O S C IA N K Ę , te le ­
w iz o r  L u k s o m a t, (now e), 
łańcuszek  z ło ty  do k o ­
m u n ii sp rzedam . Te l. 
23-29-54, 11439-G
E N C Y K L O P E D IĘ  cz te ro ­
to m o w ą , now ą . sprze­
dam . T e l. 23-22-51, pa 
18. 11363-G
N O W Ą  z a m ra ża rkę  sprze 
dam . O k rz e i lb /5 , po 16.

............ . „ m i l i   11469-G
B » *n r r T “ i«"i . D Y W A N  3X4 sprzedam .

M A T R Y M O N IA L N E  C Z Y S Z C Z E N IE  d y w a -  T e l. 778-34. 11442-G
B IU R O  M a try m o n ia ln e  n ó w  i  w y k ła d z in  — D Y W A N  2,5X3,5 sprze- 

M A G IS T E R  -  m a te m a - „E w a ”  -  G dańsk  -  6, K rz y s z to f G o lis z e w s k i, dam . T e l. 434-03 
tv lra  f i 7v k a  29-68-94 s k ry tk a  237 — d y s k re - te L  22-04-82. 8341 -G 11567-G

’ ’ 9105-G c ja , a tra k c y jn e  o fe r ty .  W Y K O N U JĘ  p o d ty n k o -  O B R Ą C Z K I do 3 g,
1865-K w ą in s ta la c ję  te le fo n ic z -  sprzedam . T e l. 34-82o.

• iw r- t ł — m a tp m a tv k a  R Ó ŻN E  ną A dam  W en g e le w sk i, 11513-G
! B z ^ k a  465-4? 1M81-G 23-15-15. 10313-G Ł A Ń C U S Z E K  i p ie rśc io -

lz y k a . 465 . _  k Q lo r _  in ż  Je _ F A R B IA R N IA  -  p ra ł-  n e k  z lo ty , sprzedam .
P R A C A  rz y  M a s ło w sk i, 752-65. n ia  ch em iczna , a l. W o j- Te l. «99-93, 11462-G

730-44; S T O ŁC Z Y N , N ad O drą  20 — 
te l.  239-422; ZD R O JE , B a t. C h ło p ­
s k ic h  54 — te l.  612-573 
IN F O R M A C JE
S Ł U Ż B A  Z D R O W IA  — te ł.  425-25 i  
446-46 — g. 7.30—17.
O Ś R O D EK D O S K O N A L E N IA  K A D R  
M E D Y C Z N Y C H  — te l.  777-60 — g. —
8—13.
K O L E JO W A  — te l. 935.
U S Ł U G O W A  -  te l.  428-14 -  g. 7.30—
15.30.
R U C H  S T A T K Ó W  — te l.  951.
S T A N  D R Ó G  P U B L IC Z N Y C H  -  te l.
980.
P O G O T O W IA
R A T U N K O W E  — te l. 999; M O  — 
te l.  997: S T R A Ż  P O Ż A R N A  — te l.
998; DR O G O W E -  te l.  981; S P Ó Ł­
D Z IE L C Z E  — te l.  982; E L E K T R O W ­
N I -  te l.  991; G A Z O W E  -  te l.  992;
W O D N O -K A N A L IZ A C Y J N E  — te l.
994; L O K A T O R S K IE  — te l. 986.
S T A C JE  B E N Z Y N O W E  
C Z Y N N E  C A Ł Ą  D O B Ę : M ic k ie w i­
cza, K a d łu b k a  ( ta x i) ;  K u  S łońcu , p r o g r a m  I  
E skad row a , C h o p in a , K o p e rn ik a . w i a d o m o ś c i - 14 16 
P O Z O S T A ŁE  S TA C JE  — czynne  w  w  •
godz inach  6—21. 14.05 M agazyn m u z y c z n y  „R y tm ” .

14.55 „P ię ć  m in u t  o p la s tyce ” . 16.05 
K lu b  z w o le n n ik ó w  re fo rm y .  16.15 
B a n k  p rz e b o jó w . 17 M u z y k a  i  A k tu a l 
n ośc i. 17.25 T e le g ra m y  m uzyczn e  ze 
św ia ta . 18.05 G o rą cy  te m a t. 18.15 In -  
te rs tu d lo  84. 19.20 M in i- re c ita l.  19.30 
R ad io  — d z ie c io m . 20.05 O d p o w ie d z i 
na lis ty .  20.10 K o n c e r t  życzeń . 20.35 
C z ło w ie k  d la  cz ło w ie k a . 20.40 „R ó ż a ­
n ie c  z g ra n a tó w ” . 20.50 Jazz w  p ig u ł

___- „  ,  , ce. 21.05 K ro n ik a  spo rtow a ., 21.15 M ło
17.30 In te rs tu d io .  17.55 C z ło w ie k  j at a Serg iusza R a ch m a n in o w a ,

d la  c z ło w ie k a . 18.05 P o lig o n . 18.30 22.25 Jazzow e g ra n ie  A n d rz e ja  J a ro - 
Sonda. 19 D obranoc . 19.10 R ozm ow a szew sk iego . 23.10 P a no ram a ś w ia ta , 
z W ł. S o k o rs k im . 19.30 D z ie n n ik . 20 23.25 D la  ty c h  co n ie  lu b ią  ro c k a . 
F a k ty , w y d a rz e n ia  a lu z je . 20.15 F ilm  P R O O R A M  », 
po i. „T ra g a rz  p u c h u ” . 21.45 „C z ło -  W IA j>o m o S C I: 17 21.05, 0.50.
^ ? ? ia m 6 dokWS22Z K o m e n ta rz e m 22 25 14 ..P ie k ło  je s t zawsze d z is ia j” . 14.10 

2 ' M u zyka  k lu b ó w  i  e s tra d . 15 P a m ię t- 
Pegaz. 23.15 W iadom ośc i. n i k l  1 w s p o m n ie n ia . 15.10 P ia n iśc i.
P R O G R A M  I I  15.30 D w ó jk a  se n io ro m . 16 W ie lk ie
17 W iadom ośc i. 17.10 P ro g ra m  d la  dz ie ła , w ie lc y  w y k o n a w c y . 17.20 
m a js te rk o w ic z ó w . 17.30 „P a te n t”  — S zczec ińsk ie  n a g ra n ia . 17.30 P u b lic y  
re i.  z I I  O g ó ln o p o ls k ic h  T a rg ó w  s ty k a  e ko n o m iczn a . 17.50 Z e  ś w ia to - 
W y n a la z k ó w . 18 K ra jo b ra z y  k u l t u -  w e j e s tra d y . 18.03 M iło ś n ik o m  m uzy  
ry .  18.30 K ro n ik a  ( lo k .) .  19 K lu b  A n - k i  k la s y c z n e j. 18.30 K lu b  S tereo, 
to n ie g o  P ie ch n iczka . 19.20 P rze b o je  19.30 W ieczó r w  f i lh a rm o n ii .  21.10 
D w ó jk i.  19.30 D z ie n n ik . 20 E xpress W ieczo rne  re f le k s je .  21.15 Ja zzm a n i 
re p o r te ró w . 20.15 F ilh a rm o n ia  D w ó j-  g ra ją  sw e e t. 21.30 L ite ra tu ra  i  m u zy  
k i. 21.15 W yd a rze n ia . 21.30 P ro g ra m  k a  — n a g ra n ie  w ie c z o ru . 21.40 Ró-
m u zyczn y . 21.45 K in o  p o lig lo tó w  
„ A s ja ”  — radź .
P IĄ T E K  
P R O G R A M  I
6 i  6.30 T T R . 9 D la  m ło d y c h  w id z ó w .
9.35 F ilm  f r .  „O czy , k tó re  m n ie  ś le - l *  Q° i 5 P ros to
Hza”  16 T e le k in o . 16.30 W iadom ośc i, a rc h iw u m  15.« P ro s to

Z ap raszam y

ża m is ty c z n a . 22 S łu c h a jm y  razem , 
23 „P is m a k ” . 23.20 N o w e  n a g ra n ia  
ra d io w e . 24 G łosy , In s tru m e n ty ,  na­
s tro je . 0.45 M in ia tu ra  p o e ty c k a . 
P R O G R A M  I I I
14 M us ica  d o ło ro sa . 15.05 R ockow e  

s k ra -  
T r ó jk i .dzą” , 16 T e le k in o . 16.30 W iadom ośc i.

1 ? »  P o lity k a  d ia  ^ z y s t k f o h  18.05

F ilm  CSRS „ I  p ó jd ę  aż na ko n ie c  ” \ r l c h “ y  sw lS ga.
św ia ta ” . 18.40 R e m in isce n c je  te a tra l
ro zu m  ” »  S f f l S  » S  w T s í t a f / t f e r i c k m .  21 M a g ^
m Z v  20 30 F i lm  f i  O czy k tó -  z? n P u b lic y s ty k i m u z y c z n e j. 21.45 
re  m n i l '  ś ledza” . 2 2 . S '  K o S t a r z e .  M yśleć, m yś leć , m yś leć . 22 15 B lues 
22.25 Zawsze po 22. 23 F ilm  m u zycz - z n a s z a m y 5 d ^ T r ó l k f  55
n v  „S ta h a t m a te r”  K .  S zym a n ó w - <?• *> y  “  T  1 '
skiego . 23.15 D z ie n n ik . p 6 ln “  p o e tó w -

. , ,  „  P R O G R A M  IV
P R O G R A M  I I  W IA D O M O Ś C I: 16, 19.30, 23.50.
17 w ia d o m o ś c i. 17.10 S zach-m at. 17.30 ^  trosce  o przysz łość. 14.15 S p le -
C z ło w ie k  z k o m p u te re m . 18 P ro m o - w a Z b . W odeck i. 14.30 B lo k  a u d y c ji 
c je  e k ra n o w e  H e n ry k a  K lu b y .  18.30 d la  m ło d y c h  s łu ch a czy  — T a je m n i-  
K ro n ik a  ( lo k .) .  19 V a d e m é cu m  — ce §Wia ta. 15 D o o ko ła  ro c k  and
o l iń io i js k ie  zapasy. 19.20 P rze b o je  ro i ia  15.30 z a n im  p o de jm iesz  decy- 
D w ó jk i.  19.30 D z ie n n ik  T V . 20 „Z a  zję  15.45 M u z y k a  n a s to la tk ó w . 15.50 
k ie ro w n ic ą ” . 28.15. P rze b o je  m u z y k i L,e¿ tu ry  n a s to la tk ó w . 16.05 R ad iow a  
p o p u la rn e j. 20.50 Jan  Ja k u b  N a le ży - e n c y k lo p e d ia  e p e re tk i.  16.35 W ld n o - 
tv  zaprasza. 21.15 W y d a rze n ia . 21.30 k rą g . 17.05 Sonata  in s tru m e n ta ln a  
P r . p u b l. 22.05 F i lm  radź. „O p o w ie - p rzez w ie k i.  18 W  p o s z u k iw a n iu  h a r-  
śc i o  m iło ś c i” . m o n ii.  18.20 M uzyczne  h o b b y . 18.40
U W A G A ; T V  zastrzega sobie z m ia n y  S tu d io  e k s p e rtó w . 19.40 J . ro s y js k i,  
w  p ro g ra m ie . 19.55 N U R T . 20.15 U lu b io n e  m e lod ie

. o p e re tk o w e  20.30 W ie czó r m u z y k i i
P R O G R A M  B E R L IŃ S K I m y ś li.  22 K o m p o z y to rz y  naszych  cza
P ’ O G R A M  1 sów . 22.50 L e k tu r y  C z w ó rk i.  23 M u-
14.50 U w aga -  ro c k !  15.50 Z aw ód  d la  z y k o te ra p ia . 23.55 K a le n d a rz  ra d lo - 
c ieb ie  16.15 „N a s z y m  zn a k ie m  słoń - w y .

W trzynastą, jakże bolesną rocznicę 
imienin tragicznie Zmarłego najlep­
szego, najukochańszego Męża i Ojca

śp.

Wojciecha Sałygi
który 20 marca 1371 roku przejeż­
dżając przez most na rzece Regalicy 
pad! ofiarą pirata drogowego, będzie 
celebrowana w Jego intencji msza 
święta 23 kwietnia br. o godz. 12, 
w kościele pod wezwaniem Naj­
świętszego Serca Pana Jezusa w 

Szczecinie,

o czym zawiadamiają wszystkich 
przyjaciół, znajomych, którzy zacho­
wali Go w swych sercach, pamięci

ŻONA Z DZIEĆMI.

17 kwietnia 1984 roku po długich 
i ciężkich cierpieniach zmarła 

śp.

Barbara Zawisza
o czym powiadamia 

w głębokim smutku i żalu
RODZINA.

Pogrzeb odbędzie się 20 kwietnia 
o godz. 8, z kaplicy przy cmentarnej 

Cmentarza Centralnego.

c -
Z głębokim żalem zawiadamiamy, 
że 13 kwietnia 1984 roku zmarła 
w wieku 85 lat nasza najukochańsza 

Matka, Siostra i Babcia
śp.

Maria Łoś
pogrążona w głębokim smutku

RODZINA.

Serdeczne wyrazy współczucia 
koleżance

KAZIMIERZE BERENT 
z powodu tragicznej śmierci

Syna
składają

koleżanki i koledzy z PPDiUR 
„Gryf”.

Serdecznie dziękuję wszystkim, któ­
rzy wzięli udział w odprowadzeniu 
na miejsce wiecznego spoczynku 
mego drogiego Męża, naszego Tatu­

sia

śp.

Jana Korowskiego
ŻONA Z RODZINĄ.

N A U K A

P O S Z U K U JĘ  o p ie k u n k i T E LE P O G O T O W IE  - —
da d z ie c i na  o s ie d lu  B u g a js k i.  22-71-46. 
S łonecznym . Jasna 33/5. 7846-G

11465-G T E LE P O G O T O W IE  -  
Z A T R U D N IĘ  m u ra rz a , p rz e s tra ja n ie , na p ra w a . 
U l. K o ra lo w a  76. J a k im o w ic z , 22-09-67.

11549-G 2955-G
C Y K L IN O W A N IS  , -  -  P " “ t ra ]a n lf ,
B rózda . 52-37-33.

11246-G ;
n a p ra w a  — in ż . T u r l iń -  
Ski. 82-31-72. 6523-G
T E L E P O G O T O W IE  —

F IA T A  126 p ro k  p ro d . M iś k ie w ic z , 527-ł 
1982, z a m ie n ię  na 4- 8813-G
d rz w io w y . C zack iego  T E LE P O G O T O W IE . p rze 
ś /H . 11450-G s tra ja n ie  — M a r tv n iu k ,
Ł A D N Ą  4-m ies ięczną . ♦ , ®780' G
suczkę o d d a m  w  d o b re  In s ta lu ję  c*
ręce . T e l. 521-100. M ic h a ł K iz ie w ic z , 380-57.

114R3- Cl ''P40-CJ
A N T E N Y  in s ta lu je  -  

P O Z O S T A W IO N O  w  ta k  Ju liu s z  W a szk i^e l,
sówce d o k u m e n ty  na 22-48-53. 8781-G
n a zw isko  M arzena i  Bo- D R Z W I h a rm o n ijk o w e  
gdan B zdek . N a g roda , m o n tu ję  — E. K a c p ro - 
D z w o n ió  te l.  477-94. w icz . te l.  23-12-58.

11538-G 9242-G

U prze jm ie  powiadam iam y, 
iż w  poniedziałek w ie lkanocny 

(23 kw ie tn ia  br.) 
w godz. od 8 do 12 

będzie czynny 
ZAKŁAD USŁUGOWY 

przy ul. Kard. Wyszyńskiego 25, 
świadczący usługi w zakresie 
napraw odbiorników telewizyj­
nych (czarno-bi»łvch i koloro­

wych)
te le fon : 356-96.

2014-K

B O N Y  P eK aO  sprzedam . 
71-113. 11472-G
B O N Y  P eK aO  sprzedam . 
R oentgena 20/1.

* 11510-G
S Z C Z E N IA K I — o w cza r­
k i  n ie m ie c k ie  sprzed  .m. 
T e l. 22-76-98. 11450-G
R O ZSAD Ę p o m id o ró w  
pod fo lię  sprzedam . 
W o lczko w o  53.

11457-G
K O N S T R U K C JĘ  tu n e lu  
fo lio w e g o  30X16 sprze­
dam . T e l. 82-49-14.

10311-G
„J U N A K A ”  1 części 
sprzedam . 526-025.

10321-G
K U C H E N K Ę  gazową 
c z te ro p a ln ik o w ą , u ż y w a ­
ną, sprzedam . P o tu lic -  
ka  11/6. 10319-G
N O W Y  k o m p le t w y p o ­
c z y n k o w y  ru m u ń s k i, 
sp rzedam . P ło n ią , B a liń ­
sk iego  2/1. 10346-G
LO D Ó W K Ę  „B o b a s ”  
sprzedam . T eL  89-125, 
d zw o n ić  po 16.

9071-G
F U T R Z A K  z lis a  2.4X2,7 
sprzedam . T e l. 230-228.

10332-G
P IA N IN O  sprzedam . T e l. 
719-9L 10339-G
D Y W A N  sprzed im .
526-023. 10322-G

L O K A L E

M -4 P o lice , za m ie n ię  na 
M -3 Szczecin. 22-34-18.

11497-G
M - i  sprzedam . O fe r ty  
B iu ro  O głoszeń Szczecin 
11429.
P O K 0 J , w spó lna  ła z ie n ­
ka  i  k u c h n ia  do w y n a ­
ję c ia . K ru c z a  48.

11486-0
P IL N IE  poszu ku ję  ka ­
w a le rk i lu b  p o k o ju  2- 
osobow ego. O fe r ty  B iu ro  
Ogłoszeń Szczecin 11493. 
M IE S Z K A N IE  3 -p o k o jo - 
w e, c e n tru m , zam ien ię  
z p ra c o w n ik ie m  S to czn i 
S zczec ińsk ie j na w ię k ­
sze (60 m  k w .)  — d z ie l­
n ic a  P o d ju c h y  lu b  Z d ro ­
je . T e l. 233-316.

10314-0
W Y N A J M Ę  p o k ó j, ga­
raż, te le fo n  panu . O fe r­
t y  B iu~o O głoszeń Szcze 
c in  10344.

Z G U B Y

38 M A R C A  w  P rz y c h o d ­
n i  D z ie c ię ce j — aL  
W o jska  P o lsk iego , zag i­
nę ła  to re b k a  z a w ie ra ją ­
ca p ien iądze , d o k u m e n ­
ty  na nazw isko  M a ria  
K r u g ły .  U czc iw ego  zna­
lazcę  proszę o z w ro t.

41

„K U R IE R  S Z C Z E C IŃ S K I”  -  d z ie n n ik  RSW  „P ra s a —K s ią ż k a —R u ch ” . W Y D A W C A : S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P rasow e. R E D A K C J A : p !-, H<^ u, . P rV ̂  ® 77
s k r  poczt. 70-025. R edagu je  k o le g iu m . T E L E F O N Y : c e n tra la  430-21 s e k re ta r ia t re d . n a c z e ln e g o  457-41 se k re ta rz  re d a k c ji 467-21 dz. m ie js k i 462-35, dz. eK onom .-m orsK ! u  - j  
dz. s p o rto w y  379-50. dz. łącznośc i *  C z y te ln ik a m i 450-21. O G Ł O S Z E N IA  p rz y jm u je  B iu r o  R e k la m  i  O głoszeń 70-550 Szczec in  p l.  H o łd u  P r u s k ie j  8 te l 394-34 za  
m in  d ru k u  ogłoszeń re d a k c ja  nde po n o s i o d p o w ie d z ia ln o ś c i M a te r ia łó w  n ie  za m ó w io  N r  in d  n y c h  re d a k c ja  n ie  zw raca  °k s u  3->(m D ru k -  Szczec ińsk ie  Za v  c  2
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Ciasta» ryby# garmażerka...

¡uszyły kiarwsie
DZIŚ, o godz. 11 otwarły swe podwoje liczne kiermasze ze nym wyroby garmażeryjne, zaś 

świątecznymi wiktuałami. Znalazły się w sprzedaży: galantyny kawiarnia „Continental” — wy- 
% kury, kurczęta pieczone, pasztety, ryby, sałatki, bigos, wy- pieki cukiernicze. Przewiduje 
kwintnc torty, przekładance owocowe, ciasta z bitą śmietaną się około 40 asortymentów tych 
I z makiem, wyroby garmażeryjne, napoje. Organizatorem ich wyrobów — od najbardziej wy- 
są: PSS „Społem”, WPHW, gastronomia, „Orbis”. szukanych — jak dania z ba-

------------ -------------------------------------  OKOLICZNOŚCIOWA sprze- żanta- do' drobiu pieczonego i
daż odbywa się dziś i jutro do nadziewanego na różne sposo- 
godz. 18, a w sobotg w godz. bZ- Bedi? tez różne sałatki, bar- 
od 9 do 14. Prowadzona jest ona z“rek wielkanocny z wę
w następujących punktach mia- dzonką, bigos, ryby. 
sta: w WDS przy ul. Felczaka, Gastronomicy spod

Przed festiwalem w Krakowie

Środowiskowe
eliminacje

D Z IS IA J , 19 b m . o godz. 19 ro z ­
poczną s ie  w  k lu b ie  ..T ra n s”  śro­
d o w is k o w e  e lim in a c je  na F e s tiw a l 
P io s e n k i S tu d e n c k ie j w  K ra k o w ie .

Podczas k o n k u rs u , ja k o  w yd a rze ­
n ia  tow arzyszące . p rze w id z ia n o  
m .in .  p re ze n ta c je  n a g ra ń  u cze s tn i­
k ó w  i  la u re a tó w  z p o p rze d n ich  fe ­
s t iw a li  k ra k o w s k ic h  i  w y s ta w ę  fo ­
to g ra fic z n ą . O rg a n iza to re m  e lim in a ­
c j i  je s t A B K iS  ZSP ..A lm a -a r t” .

(c)

Komunikat WPKM
Z  P O W O D U  ro b ó t d ro g o w y c h  na 

u l .  C h m ie le w sk ie g o , w y k o n y w a n y c h  
w  noc 19/20 bm ., t ra m w a je  nocne 
lin ia  a r  2 będą k u rs o w a ły  z D w o r­
ca  N iebuszew o do D w o rca  G łó w ­
nego. t ra m w a je  a r  3 z L a s k u  Air- 
k o ń s k ie g o  d o  u l.  D w o rc o w e j, a n r  
8 od z a je zd n i G o le c in o  do D w o rca  
G łó w n e g o . Od u l. D w o rc o w e j do 
P o m o rza n  będą k u rs o w a ły  a u to b u ­
sy .

w  ». ¡.a  M l „ a w a c  - -  Z n a k u
w *" „Balatonie”  ̂ ^herbaciarni f ss. ..Społem” przygotowalńna- 
„Szu-Hin”, w  Domu Handlo- ‘omiast torty. Znakomite, wy- 
wym przy al. Niepodległości, w kwintne, orzechowo-czekolado- 
DT „Centrum”, w sklepie „He- we. kawowe i owocowe na swią 
lios”. Ponadto wyroby garmaże- bi. świętach, na imieniny, 
ryjne i cukiernicze będą przed urodziny i wesela, 
świętami sprzedawane w restau J Paaie do“ u “  “ e nawykłe 
racji „Domowa", ą wyroby gar- d<> pitraszema w domu -  mo- 
mażeryjne w: „Dar-Barze”. 84 zatem urządzić święta bazu-
.,Granitowej”. „Na Rozstaju”. „Pa W? ,na umiejętnościach cukier- 
noramie”, „Turystycznej”. Wy- ników 1 gastronomików. Bar- 
roby cukiernicze oferować nato- dział odważne natomiast popró- 
miast mają: „Pomórzanka”, buJ4 Sl1 same. Dobrze, iż kier- 
„Agawa”, „Marzenie”, a napoje masze funkcjonują i wydatnie 
chłodzące: „Żeglarska”, „ P o m o r  wzbogacają ofertę spożywczą
ski”, „To Tu”, „U Wiktora” i nńasta._________________________
„Turystyczna”.

Od piątku (20 bm.) do kier­
maszowej sprzedaży włącza się 
„Orbis”, który w trzech hote­
lach — „Arkonie”, „Redzie’ 
oraz „Continentalu” w . godz. od 10 do 18, a w sobotę od godz.
9 do 15 — zaproponuje chęt-

Towary na przedpłaty

Dodatkowe losowania
WPROWADZONA w ub. ro,- tosna-ty pralnicze, meble kuchenne 

ku w naszym województwie ‘ » ' » r a i  *L
sprzedaż artykułów trwałego u .przedpłat było najwięcej, sprzętu 
żytku na przedpłaty — nadal zaś mało.
b u d z i  s p o re  z a in te r e s o w a n ie .  N ie s te ty , n ie  m ożem y dz iś  n icze - 
C i  k l ie n c i  k t ó r 7V w  n h i w b m  k o n k re tn e g o  pow iedz ieć  ty m  
¡ £ Vl ? r zył . w  U D ie g ły m  w szy s tk im , k tó rz y  d o k o n a li p rz e d - 
r o * U .  n ie  d o k o n a l i  p r z e d p ła t y ,  p ła ty  na k o n to  G o le n io w s k ic h  Fa- 
p y t a ją  c z y  m o g ą  to z r o b ić  t e -  Ó ryk  M e b li.  N ie  u d a ło  się n a m  u - 
r a z  i  c z y  s y s te m  te n  b ę d z ie  w  P 's>'a ć  w c z o ra j P o ż e n ią  z tą  fariP-ó!» T  ̂ , v bryką, mimo życzliwej pomocy pańOgOie Utrzymany. Innych — Z międzymiastowej. Postaramy się 
zwłaszcza tych, którzy wpłacili uzyskać wszystkie interesujące kii 
pieniądze na konto Goleni»- entó.w informacje w najbliższym 
wskich Fabryk Mebli — inte- CZai5ie'
resuje dalszy los ich przedpłat RAZ jeszcze przypominamy: 
oraz to, że fabryka ta nie zor- losowanie organizowane przez 
ganizowała żadnego losowania WPHW odbędzie się 25 kwiet- 
nagród (z odsetek), tak jak zro- nia w Klubie Handlowców
biło to WPHW i WZRS.
. w szys tk ie  te  p y ta n ia  n ie  m o ­
że m y  jeszcze u d z ie lić  żadne j w  a ­
żące j o d p o w ie d z i, d o  z a k o m u n ik o ­
w a n ia  m a m y  je d n a k  In n e  w ia d o - 
m o sc i. O to  ja k  p o in fo rm o w a ła  nas 
p a n i d y re k to r  B a rb a ra  Jach  z Wo 
je w o d z k ie g o  P rze d s ię b io rs tw a  Ha nd 
lu  W e w nę trznego , p rze d s ię b io rs tw o  
to  o rg a n iz u je  25 k w ie tn ia  b r .  d o ­
d a tk o w e  lo so w a n ie  to w a ró w  na 
w szys tk ie  p rz e d p ła ty  doko n a n e  w  
u b ie g ły m  ro k u . A r ty k u ły  do  loso - 
w a n ;a pochodzą z 2 0 -p rocen tow e i 

to w a ró w . k tó rą  przekazano 
p rz e d s ię b io rs tw u  de cyz ją  w o je w o ­
d y . D o d a jm y , że sprzedaż ic h  do 
ko n a  na zostan ie  jeszcze w  p ie rw ­
szym  p ó łro czu .

L is ty  u p ra w n io n y c h  do lo so w a ­
l i 3 I  i>uli W P H W  zostaną w y ło ż o -
w  ^U w ^o raoTd b-an- a PrzyD u^ rz a in :e  w  sobotę 21 k w ie tn ia .  G d y b v  nU 
u d a ło  się d o trz y m a ć  te g o  te rm  mc 
(za leży to  od szybkośc i sporządzę- 
^ ^ yd r-UkOW L k o m p u te ra ), l is ty  

T,<?- na„ oew n<> w  sk leca  ch 
łet.m a - ^ '- 'z yu o m in a m y  gdzie 

Je sp raw dzać : a u to m a ty  
p, a ł. -  Dl . L o tn ik ó w , lo d ó w k i 
„ i  a I- W yz w o le n ia  44, z a m ra ż a rk i — 
u l - W yszyńsk iego . k u ^h ro p
Z  i S a n " ”  1 se ffm en ty  p o k o jo w e
, ®  *y m -, ile  osób u o ra w n io n v c h  

. je s t do losow a n •'a o raz o Mości 
sp rzę tu , p o s ta ra m y  sie p o in fo -m -*- 

*  w t r ? lu b  naiDÓŹniej w e w to re k  
, w r  - w  Z a k ła d z ie  O b ro tu  A r- 
ty K iu a m - P rz e m y s ło w y m i i  S'-,ożvw 
c z y m i W ZSR ..S am ooom oc C h ło o - 
stra pan i d y re k to r  W anda W ite k  
p o in fo rm o w a ła  nas. iż  ta m  ró w - 
I ®  Przveo.m wyv.-ane je s t d o d a t-
S^eit-no ? W an'e aIe te rm in u  i  m ,l sc_a leszcze n ie  u s ta lono . O 
szczegółach nao iszem y za k i lk a  d r r .

3e.'lnak, m ożem y 1uż p o w ie - 
W n f i -  lZ CIJ 'v<-'zyscy k tó rz y  do - 

P rze d p ła ty  na lo d ó w k i i 
WZ R r \ ' 1, i ^ w ^ e  na k o n to  
w z s r  ), a dotyche-7os n.ie w y lo s o ­
w a li  n-czego -  ? ta k  do końca  IIT 
k w a r ta łu  b^da m o g ij d o ko n a ć  za- 

* 1 " *  p rz y d z ia ły  to w a ró w  
d la  W ZS R  ¡m  to  g w a ra n tu ia . Po 
p ro ^ t ii n rz e d n łą t b v ło  tu  z" » w - i»  
m n ie j n iż  w  o rzm a d -ku  w p p w

Początek o godz. 10.
(mg)

„Inwentaryzacja“
P U N K T  u s łu g o w y  (n a p ra w y  sprzę­

tu  gospodarstw a dom ow ego) W P H W  
p rz y  a l.  W yzw o le n ia  7 je s t n ie czyn ­
n y . N a w yw ie szce  m ożna p rze czy­
tać, iż  do 24 bm . t rw a ć  tam  będzie  
In w e n ta ry z a c ja . L ic z n i k lie n c i,  k tó ­
rz y  p rz y b y l i  do tego  z a k ła d u  ode­
b ra ć  n a p ra w io n y  sp rzę t, odesz li 
sp rzed d rz w i z k w itk ie m .

A  za tem  c i,  k tó rz y  c h c ie li 
m ie ć  z re p e ro w a n y  sp rzę t, b y  
p o s łużyć  się n im  w  p rzedśw ią tecz­
n y c h  p o rzą d ka ch , p rz y g o to w y w a n iu  
c ias t i  p o tra w  czy  w ię k s z y m  ja k  to  
przed ś w ię ta m i p ra s o w a n iu  — zosta­
l i  po p ro s tu  n a b ic i w  b u te lk ę ,

(su)

Kronika wypadków
W C Z O R A J o godz. 10 w  B ie l i­

cach  gm ina  M aszew o ja d ą c y  m o to ­
ro w e re m  n r  SZO 0263 m ie szka n ie c  
B ie lic  K a z im ie rz  G . z d e rz y ł się z 
sam ochodem  „S ta r ”  SZD  260K p ro ­
w a d zo n ym  przez E ugen iusza  Z . N ie  
fo r tu n n y  m o to ro w e rz y s ta  ze z łam  a 
n ie m  le w e j n o g i zosta ł p rze w ie z io ­
n y  do szp ita la  w . N o w o g a rd z ie .

W S T R A Ż Y  o d n o to w a n o  w czo ra j 
10 poża rów . B y ły  to  g łó w n ie  poża­
r y  poszyc ia  i  m ło d n ik ó w . P a li ły  się 
też szopy gospodarcze i  p o d k ła d y  
k o le jo w e . Na szczęście og ień  n ie  
spo w o d o w a ł d u żych  s tra t.

W  G łe w ic a c h  gm in a  G o le n ió w  
s p a lił się dach  o b o ry  i  12 to n  s ia­
na w  gospoda rs tw ie  A n n y  B . S tra  
t y  w y n io s ły  60 tys , z ł. P rzyczyn ą  
poża ru  b y ło  pod p a le n ie  przez 5 -le t 
n ie  d z ie c i M a rc in a  B . i  A n e tę  B .

(w g)

Park Kasprowicza zza płotu?

Niszczony pejzaż
W JAKŻE U RO KU - le ń , w y ry w a ją  desk i z ła w e k , p o - 

WYM Parku Kasornwieza t r a f ią  n a w e t o d ła m a ć  c a ły  rząd ła 
jT - . . w ek . m im o  że w s p a rty  je s t on naprzybędzie niebawem no- s łu p ka ch  b e to n o w y c h  w k o p a n y c h  

wy element krajobrazu, w ziem ię . A k ty  w a n d a liz m u  od - 
Cały — położony w natu- b >rw ai 1l  rt»  tu ta .  » K ie  w  n o c j j  

, . . J . w y ry w a  się n o . p ły t k i  m a rm u ro w erainej niecce — amfiteatr zdob iące  a m fite a tr  w zw ią zku  z 
ogrodzony zostanie parka- ty m  z k ie s y  U rzę d u  M ie js k ie g o  w y -  
nem z «retów stalowych « syg n o w a n o  4 m in  z ł i nasza f i r ­nem ł  P r ę tó w  swwwyin. m a p o d ję ła  się p ro d u k c ji i  m o n . 
Plot otoczy skarpę, od Ru- tażu  sta low ego  p a rk a n u  — p o w ie - 
salki aż po budyneczek d z ia ł nam  z-ca d y re k to ra  W o ie -
m ie s z c z a e s  b a r  t  k io s k ie m  w ó d zk ie g o  P rze d s ię b io rs tw a  E k s . m ie s z c z ą c y  n a r  Z K lO S K ltm  ,Tr , ^ ?oi, tfn .rm m n
„Ruchu”. p lo a ta c ji U rządzeń  

A n d rz e j G on ta rz .
K o m u n a ln y c h ,

CHCĘ uderzyć 
ponieważ ogrodzenie to znisz-

. Podobne u w a g i m ie li ta kże  p ra -
aiarm, c o w n le y  S zcze c iń sk ie j A g e n c ji A r ­

ty s ty c z n e j, k tó ra  za dew astow ane  
w yposażen ie  o b ie k tu  m us ia ła  ka ż -czy nam Jeden » najpiękniej-

szych parków w Polsce (...) Prze- amfiteatru.
ciwnikom budowy amfiteatru Teraz niech ktoś bez biletu s-pró- 
wmawiano, i i  będzie on stano- buJe wejść przez najeżony zaost- 
wić cześć mrku wkmrmnnmva- rzonymi szpikulcami płot -  mter- W iC czę-sc parku WKOmponOWa- WenCj a chirurga murowana. Teren 
ną W  otoczenie, że nie będzie okolony parkanem wyposażony zo- 
grodzony. Kto był pomysłoda- «tanie na ciągach spacerowych w 
wcą, projektantem tego dzie- S ryKhü, “ ">y,tane t6w" leż <> 
ła?” — to fragmenty listu na­
desłanego przez pana Kazimie- WSZYSCY zainteresowani są 
rza Czerwińskiego, mieszkańca więc zadowoleni, ponieważ, jak 
ul. Herbowej. Podobne wątpli- by nie patrzeć, stalowy szpaler 
wości co do sensu tej pokaźnej poprawi ich wyniki finansowe, 
inwestycji zgłaszają nam i inni Co zaś z tego mają szarzy 
Czytelnicy. Postanowiliśmy zba szczecinianie, którzy po prostu 
dać sprawę. lubią sobie pospacerować po

. świeżym powietrzu? Widok
« S S g ^ iíS S jf^ íS S tS Swat: Par,ku Kasprowicza, zza 380- 
c?.ąca (lak to określono) od kilku- metrowego parkanu, w cenie 4 
nas,tu lat o stałe ogrodzenie, d »- min zł wcale nie jest nam 
cyzia pozytywna zapadła w U- (droższy, a wręcz przeciwnie, rzędzie Miejskim już w roku ubie- . •»głym. a zatem wszystko formalnie Stalowy płot brutalnie przeciął 
jest .dopięte na ostatni guzik co utarty trakt spacerowy i tego 
zaś tkwiło u źródeł zamysłu? Po 7pc7npppnia nie uda sie luż nie pierwsze -  fakty olbrzymiej de- zeszpecenia me uaa się juz me
w a s ta c ji o b ie k tu  s te ty ,  u m k n ą ć . .

— N a jg o rz e j je s t po  k o n c e rta c h  
m u z y k i m ło d z ie żo w e j. W idzow ie  
za d e p tu ją  nam  -’ a ła  o k o liczn a  z ie -

(mor)
Foto: Z. Jodkowski

Kobieta-z pasją

Sie lubi, gdy jej coś dają
d z ie s ią ty c h  b y ła  d z ia łaczką  L ig i n ió w . T o  z je j  in ic ja ty w y  w  szko- a ta kże  u  n a cze ln ika  m ias ta  ł  g m i-  

m ożna K o b ie t, a na s tę p n ie  n ie z w y k łe  a k -  le  u ro czyśc ie  obchodzone są w szy - n y .  N a leży  do ty c h , k tó r y c h  je ś li 
p rz y -  ty w n ą  s k a rb n ic z k ą  K o m ite tu  R odz i- s tk ie  ś w ię ta  n a jm ło d s z y c h , łą c z n ie  się w y rz u c i d rz w ia m i — w e jd ą  o k -  

d© u ru  c ie lsk ie g o  m ścłęc iń ,sk le j sz k o ły  pod- z w p ro w a d zo n ym  przez K o m ite t  nem .
s ta w o w e j. R o d z ic ie lsk i -  D n ie m  C h ło p a ka , w  P rzyd o m o w e  o g ró d k i, p rzvsp iesze-

T o d z ię k i n ie j  szko ła  zna laz ła  za- ty m  d n iu  dz iew czę ta  przynoszą  po - Ą j e re m o n tu  s ta ry c h  dom ów , po-

JU Z  N IE ­
D ŁU G O  spe ł­
n i s ię  m arze ­
n ie  pan i M a ­
r i i  Peszko. 
W kró tce  w y ­
p ro w a d z i się 
o s ta tn i lo k a ­
to r  z h o te lu  
ro b o tn iczego  
w  M ścięc in ie . 
zn a jd u ją ce g o  
się w  m a lo w ­
n iczym  p a ła ­
c y k u  i 
czas
będzie p rz y ­
s tąp ić  do 
cham ien ia  
m łodz ieżo ­
wego k lu b u . sobnego p a tro n a

— C hodzi m i p rzede w szys tk im  d z ie ln i ..O g ro d n ik
m łodz ież. Co m a ją  on i ro b ić

sp ó ł- d a rk i s w o im  ko le g o m  re w a n ż u ją c  
zna - s ię  n ie ja k o  za dz iew częce ś w ię to

czny  sposób w spom aga fin a n s o w o  D z ie ń  K o b ie t.

Tak w ię c  losow ane  będą ty lk o  a u - 1 oczną. N a jp ie rw  w  la ta c h  sześć-

czasem w o ln y m ?  W ro zm o w ie  ze szko łę . P rz e ja w ia  też spo ro  in ic ja -  
m ną  często s tw ie rd z a ją : Pani Pesz- ty w y  
k o w a , g d y b y ś m y  m ie li w ła sn y  
k lu b  — to  b yśm y n ie  p i l i !

Idea u ru c h o m ie n ia  D om u M ło d z ie  pis 
ży  w  M śc ię c in ie . p e ry fe ry jn e j czę- • 
śc i P o lic  p rz yśw ie ca ła  naszej ro z - 
m ó w c z y n i ju ż  od daw na . Po w ie lu  
la ta c h  s ta ra ń  zna laz ła  sp rzym ie rzeń  
ców  w e w ła d za ch  p o lity c z n y c h  i 
a d m in is tra c y jn y c h . N ie  m ó w ią c  ju ż  
o lu d z ia c h  m ło d y c h , k tó rz y  zade­
k la ro w a li  pom oc p rz y  a d a p ta c ji b u ­
d y n k u .

W M śc ię c in ie , bez przesady m oż­
na s tw ie rd z ić , że p a n i M a ria  jes t 
n a jb a rd z ie j p o p u la rn ą  i  znaną oso­
bą. Jest p o w szechn ie  łu b ia n a , choć 
z n a jd u ją  się ł  ta c y . k tó rz y  p rze ­
s trzega ją  ją  p rze d  n a d m ie rn y m  za­
ang a żo w a n ie m  się w  sp ra w y  spo­
łeczne. — T en  k to  p ra c u je  społecz 
n ie  — to  m a  b iedę  w ie czn ie  — 
m ó w ią  je j  osoby  scep tyczn ie  na ­
s ta w io n e  da je j  poczynań.

M a r ia  P eszko — p ie lę g n ia rk a  z 
zaw odu , m a tk a  sześciorga d z ie c i od 
k i lk u n a s tu  la t  p rz e rw a ła  pracę  za­
w o d o w ą  p o św ię ca ją c  czas na w y ­
ch o w a n ie  p o to m s tw a  i. . .  p racę  sna­

p ra w a  fu n k c jo n o w a n ia  p o b lis k ic h  
s k le p ó w  — to  w szys tko  zasługa Pe- 

, szk o w e j. Sama je s t zadow o lona  z
--------  W a le m . Ilc z y s z y n  -  d y re k to rk a  teeo  „  u d a lo  „ „  1e1 za!a tw (ć ,

o rg a n iz o w a n iu  życ ia  ucz- sz k o ły  m ó w i w ,  ro zm o w ie  z n a m i, c.j10ć w ie le  s p ra w  ją  z łośc i, 
że p rz y w ią z a n ie  p a n i Peszko w e  j  do
s zko ły  Jest ta k  duże. że p o d W a  -  S zczególn ie  d e n e rw u je  ran e 
naw e t pracę  na pół e ta tu  p rzy  p rz y - to . że lu d z ie  zam iast w z ią ć  się do 

i g o to w y w a n iu  ś n ia d a ń  d la  d z ie c i, ro b o ty  -  c ią g le  n a rz e k a ją . A le  za
Jest w le c  ona  po trosze  in te n d e n t-  to  je źd z ić  do kośc io ła  po pa czk i 
k ą , k u c h a rk ą  i  za o p a trzen iow cem  m a ją  czas. Często w id zę  ja k  k o b le - 
A w szys tko  po to . b y  d z ie c io m  ty  ze z ło ty m i p ie rś c io n k a m i, w  fu -  
w  szkole d z ia ło  s ie  la k  n a jle p ie j.  tra c h  i  e le g a n ck ich  sam ochodach 

M im o  że M śc ięc ino  od k i lk u  la t  p o d je żd ża ją  do p a ra f i i  po  d a ry . Ja 
je s t in te g ra ln ą  częścią P o lic , to  je d  zaś, m im o  że je s te m  w ie rząca , n ie  
n a k  ma sw o je g o  n le ko ro n o w a n e g o  lu b ię  ja k  coś m i d a ją , n a v /e t w  
„n a c z e ln ik a ” . Jest n im  w ła ś n ie  pa- ko śc ie le . Często c i n a jb o g a ts i ud a ­
n i  M arła , do k tó re j o k o lic z n i m ie -  ją  n a jb ie d n ie js z y c h  
szka ń cy  zw ra ca ją  sie z ka żd ym  . . .  . „
p ro b le m e m  M im o  że m e  w szyscy są c h ę tn i

G d y  przez dw a m iesiące , z n ie .  « »  d z ia ła ln o śc i spo łeczne j to  p a n i 
zn a n ych  pow o d ó w  n ie c z y n n y  b y ł P eszkow a ty m  sie n ie  zraża , ł- ic z y  
Jedyny w  M śc ią c in ie  k io s k  „ R u .  na zapa ł m ło d z ie ży , k tó ra  w  M ście 
c i  u "  -  m ie szka ń cy  z w ró c il i sie do c ;n ie  d a iz y  1ą za u fa n ie m , w  od 
p an i M a r ii -  „P e szko w a  w szys tko  starszego p o k o le n ia  są też s p o łą c m i-  
Jest w  s tan ie  z a ła tw ić » . W  ta c y  ja k  E d w a rd  R y b a rc z y k , czy

I rze czyw iśc ie  ta k  sie s ta ło . Po * » » »  W as ikow ska . P rz y  ic h  po 
trze ch  d n ia ch  od in te rw e n c ji  -  m ocI  u ru c h o m io n y  zostan ie m e d łu - 
k !osk p o n o w n ie  zosta ł u ru c h o m io -  i ł °  r5>ra M ło d z ie ży . A  to  Jest n a .
n v .  O fic ja ln ie  pan i Peszko p e łn i P raw dę _ n a jw a żn ie jsze , -----
fu n k c ję  b lo k o w e j, a le  p ra k ty c z n ie  , a Pa.n i. ,a le  1
z a ła tw ia  bieżące s p ra w y  m ie szka ń - łecznośc i M ścięc ina . 
ców  M śc ięc ina . Z nana  je s t w  k o m i­
te c ie  p a r t i i,  choć je s t  b e z p a rty jn a , F o to : J e r ty  N o w ic k i

(w ab )


